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Znamy jnż

/  termin 
wyborów

10 s tyczn ia  iflziem y do nrn

W  dniu 8 października obradowało 
Prezydium Krajowej Rady Na­

rodowej. Jakkolwiek nie ogłoszono 
na ten temat żadnego oficjalnego 
komunikatu, wiadomo, że przedmio­
tem posiedzenia były sprawy zwią­
zane z rozpisaniem wyborów, które 
odbędą się w połowie stycznia 1947 
roku.

W kołach dobrze poinformowanych 
podają już nawet dokładną datę wy?„ 
borów -»f 19 Stycznia 1947 roku.

W najbliższych dniach oczekiwane 
jest ukajanie się Dziennika Ustaw z 
tekstem ustawy do ordynacji wybor­
czej.

Wrocław, sobota 12 października 1946 r. Rok II

Z ostatniej chmili
Truman będzie przemawia!

• NOWY JORK (Ant. w ł). Prezydent Tru- 
man oświadczy! n a ' konferencji prasowy}, 
że ma zamiar wygłosić przemówienie na' 
otwarciu generalnego zgromadzenia O.N.Z. 
które jak  wiadomo odbędzie się w dniu 
23 października br. 4

Jeńcy niemieccy buntują się 
LONDYN (Ant. wł.). A m erykańska agen; 

Ćja prasow a W Niemczech komunikuje, że w 
: obozie niemieckich - ięńeówć w ojennych w 
Darmstadcie wybuchły rozruchy, do stłu­
mienia, których . w ezw aną żandarm erię i 
wojsko. , ■, . i f  '■ ' J  .

Amerykanie żądają baz w Neapolu 
PARYŻ (Ant, W i jA g e ń ć j  a  France Pressa 

donosi, że ąm ęjyka^^Si, _s*tat*_ generalny 
zażądał Od ^fadz  -Włoskich odstąpienia 
części portu, W Neapolu pa- bazy ,dla floty 
am erykańskiej na morzu Śródziemnym. Ba­
zy te m ają być traktow ane, jako  tymCzaso-I 
We.

Truman odpowiedział na notą angielską 
V WASZYNGTON (Ant. wł.)* Prezydent 
Truman oświadczy! nst konferencji praso* 
wej, że odpowiedział ną ..notę protestacyjną 
premiera W ielkiej Brytanii A tllee. w  spra­
wię swego, oświadczenia na tem at Pale­
styny. < , -  ^  • St~° “* 1 • '
, : Prezydent Truman nie podał treści . sw ej. 
odpowiedzi.

Premier wioski o zamieszkach w Rzymie 
RŻYM. (Afś. w f.).-JlPrem ^r w ioski.jdę 

Gaąperi oświadczy!, że w czasie zamieszek 
, w Rźynue zabite zostają dw§e. osoby a m # 
jak,’podaw in0f;id , • r a d y c h  ;nie' jest 
groźny. Oficjalne dane. wyWlzują, ,ter:liczba 
ęfiar wynosi 2 zabitych i  ’ 140 rannych. 
Wśród rannych znajduje się  d-T pólicjantów:'

Powstanie w Portugalii T > < ui u i  n u m e t z e :

LONDYN (Aut. wl.). Agencji) Reute­
ra donosi z Madrytu o przerwaniu po­
łączeń telefńnfczń^ęjhs. żyPprtugajią. Mi-- 
dryt nie' zajął wMejśl^awie żadnego 
stanowiska. Sti v  y

Was25yng^j|f otrzymał Wiadomości 
z\Lizbóny,:tie w północnej Partugalii 
Wybudiló* pówstanie, które zostało

jednak §zybko stłumione, przez. Rząd. 
Rząd portugalski ogłosił komunikat w 
którym stwierdza, że bunt oficerów w 
Coimbra.został stłumiony i że, w,całej 
Portugalii panuje spokój. W Lizbonie 
zastosowano daleko idące środki 
ostrożności, zmobilizowano oficęrow 
rezerwy, skoncentrowano wojska w

Delegacja Bząda Polskiego udała się 
z rewizytą do Kijowa

W  dniu 10 bm. udali się z rewizytą do 
Kijowa, na zaproszenie premiera U kraińskiej 
Socjalistycznej/Republiki Radzieckiej, H /S - 
Chruszcz owa, premier Rządu Jedności Naro­
dowej Edward Osóbka-M orawski wraz ż  
małżonką, m arszałek . Polski Michał Żymier­
ski, . m inister Poczt i Telegrafów d r . J. Pu- 
tek, podsekretarz s tan u ' .w .prezydium Rady 
Ministrów, m inister J . Berman, wiceminister 
Kuljjiry i  Sztuki/, Jl. Kruczkowski i wicemi­
nister Odbudowy, inż. J. Żakowski. ; 1 
; Delegacji; rządu polskiego towarzyszy na­

czelnik W ydziału Radzieckiego M inister­
stwa Sp faw Zagranicznych — J. Zambro- 
wicz oraz attache w ojskowy ambasady Z.S. 
B.R. w  W arszawie — ' gen. M  S, Masłów.

W yjeżdżających żegnali ńa io tn M u  l ? wt- 
ceminister O brony Narodowej gen. M. S p y ­

chalski w  otoczeniu generalicji,' wicedyrek* 
for departam entu politycznego MSZ — di 
T. Żebrowski, dyrektor prótojrołu dyplómą- 
tyczneM  zastęp -.
stwie am basadora ZSRR p. Lebiediewa — 
pierwszy, radca , am basady W . G. Jakow lew  
w otoczeniu członków ambasady.
I  Po: przybyciu o. godzinie. iO «tno na lotni­
sko, p ^ fo ió r E, Osóbka-M orawski przeszedł 
wraz z mąrsżałklem Żymierskim przea Kon­
tem kompanii honorow ej W ojska Polskiego. 
Następńie orkiestra W P odegrała hymn iia- 
rodowy, po czym członkowie delegacji Rzą­
du Polskiego, po pożegnaniu się z zebrany- 
mi na fotriiśku, vzajęli: niiejśca w  dwóch sa- 
molotach, które w krótce wystartow ały i, po 
zatoczeniu kręgu nad lotniskiem poleciały w 
kierunku Kijowa. :

Pancerniki i lotniskowce mają być bardziej 
przekonywującymi argumentami niź słowa?

Jzwiestia* o pobycie floty USA na Morzu Śródziemnym
MOSKWA. Komentując pobył lot­

niskowej amerykańskiego „Rąngert*' 
na Mprz.u Śródziemnym dziennik „Iź- 
Wieśtia" pisze ml in.:

„■Na' konferenćjachrńM tiźY^^^^0*
wyeh ^zedsmwicieliB^stanOTy*Zjed- 
Ą ę c z tą i f ę h ' *. i # g B m e n tó « i
słownych w obronie swego stanów-*
ska . , Loteiskowiec ,,Ranger',’ ira* ^ vL-
petnie jnnYmiz argumentami będzie”

popierał interesy ajńerykańskję' na 
Morzu i Śródziemnym. ObećnpśłS' tego 
rodzaju ókrętów na Morzu Srodziem- 
nyin ma ̂ niedwuznaczne cele jpofi- 
ty.czne, Pjsmo zaznacza, .że, podróż 
śródżien^ońiórska.Iotniskgwcaame- 
rykańskiego „Franklin Roośeveit" 
oraz: eskortujących go okrętów wpły­
nęło na podniesienie, dućhaskół reak­
cyjnych 0  państwach .śródziemno­
morskich. - .  ̂-

Czang-Kai-Szek prezydentem Chin
LONDYN <PAP). Agencja ReutetA 

donosi, ż e ‘^heralissim us Czang-jESki- 
Śżęk ż o s t^ w e  czwartek ponównię 
wybrany prezydentem Republiki 
Gfaińśkid|*'przę®.centeainy kopiitiet 
wykonawczy Kuómintangu. Zajmo? 
wał onj; to ' stanowisko w przeciągu

trzech lat, a kadencja. jego ‘Skończy­
ła się we środę.
“ GenerBlTśSiffius^^Cżang^ai-SźeTć 

będzie pełnił funkcję naczelnika pań­
stwa, dopóki ori| lpb jego następca 
hie zostanie wybrany ńa podstawie 
n p w ^ ło ^ y tu ^ ^ k tó r y z m w ^ S i i  
Zgromadeenie. Narodowe. .. ■’ :r.:

Za węgiel dostaniemy żywność i maszyny
Podpisanie umowy handlowej z Dania

WARSZAWA. W wyniku pertraktacji 
, pomiędzy delegacją duńską a delegacją 

polską nastąpiło w Kopenhadze podpi­
sanie umowy handlowej. UmoWą doty- 

,czy zarówno wymiany towarowej; jak 
1 tfąąsferu wzajemnych Jsależności i 
zawiera równieł protokó}, ustanawia^ 
iący dostawy węgla z Polski- i otwar­
cie w związku z tym kredytu to w a ry  

, 'toego przez Danię. 4' *■* *
. Należy się spodziewaj, że na skutek 

Wmowy, zawartej' ną okres roczny, wy- 
ńuana towarowa pomiędzy Danią a 
Polską znnóznip. się. zwiększy. Na pod-

Echa oświadczenia 
gen. de Eantle

• PARYŻ (Ant. wł.). Komunikat francuskiej 
par®  komunistycznej; potępia oświadczenie 
Jfea. de :G au lla  w  spfaw ie ^jefer^ndum nad 
nową konstytucją, francuską. P arjja ;, komu: 
uistyczna wzywa u^zystkich Francuzów do 

■ tsadokum entow «^ ^ i l i  narodu francuskie-, 
go na rzecz « K n sw tu c ji republikańskiej, 

^demokratycznej i społecznej, uchwalonej 
praez Zgromadzenie Narodowe. . . . .

stawie dawnej umowy z dnia 29 sierp­
nia 1945 r. Polska dostarczyła Danii 
ok. 400 tys. ton węgla wz&tnian za. pro­
dukty żywnościowe 1 inne towary, do­
starczone prze? Danię. Wartość wy­
mienionych towarów wynosiła po 17 
róljenów,kg*Pn dąńs|ęiĄ z każdej' 
s t r o n y ?  “
. p f e  z ą ś a f łz ie ,
!«ia dóśtateż^c PoTśćę większąi ilóśŚ 
kpni:, bydł^l;jnaszyp,, mających, wiel* 
kie znaczę^  dla odbudowy kraju, jak 
również .artykuły .snpżywę^e. . Polska 
dostarczy W^amjań Danii' ok. 1.3ÓO»gOft 
ton węgla effaz różne .produkty prze­
mysłowe i .surowce. /

i Wartość i towarów przeznaczony ch 
do wymiany .w ciągu najbliższych 12 
miesięcy Wynosić ma ok; 92 milionów 
koron diMfśkićh z każdej strony. Ponad­
to Dania dostarczy Polsce 45 tys. koni,' 
wartości . ok» 74 ńiHiońów koron diiń- 
śkjęh w tamach przyznanego ’ Polsćę 
kredytu, który zostanie spłacony wę­
glem w latach 1948r4l950.

Należy przypuszeżać, że większa 
część' pólskiego węgla, który ma być 
dostarczohy Danii Wt ciągu roku przy­
szłego, nie będzie, wliczona do tej ilości, 
którą ma otrzymać Dania z,innych kra­
jów na zasadzie systemu? repatriacji 
międżynaródówyćh. !

Jutrzejszy numer naszego dziennika ukaże 
się u) znacznie poszerzone! ob jętości i przy­
niesie szereg artykułom ekonom icznych  
i ku tłu r a Iny c h jak  również miele zd/eó.

koszarach. Powstanie wywołał pułk < 
kawalerii zmotoryzowanej w okolicacbj 
Oporto i pomaszerował na Aveiro.i 
Wojska rządowe miały pokonać zbuń>-' 
towane oddziały pod' Goimbra. Rząd ! 
portugalski zaznacza, że nie zna powo-J 
djów rewolty, uważa jednak za wska-! 
zane obsadzić wojskiem główne linie ] 
komunikacyjne.

Wl kołaęii prasośyyęh wnioskuje Sie | 
że rewoltai wybuchła na tld (ąystki i 
przeprowadzonej ostatnio w armii por- j 
tugalskiej.

Powstanie w Portugalii str. 1.
Legenda I Dywizji Kościusz­

kowskiej ' str. 2
O poparciu i zaufaniu mas str. 2
fiez przerwy wracają rodacy !;

z Zachodu str. 3
Spadną ceny na artykuły pierw- ;

szej potrzeby -......... str. 4
Przywileje dla rodzin wielo- 

dzietnych '  str. 4

Winni nieuzasadnionej paniki 
będą surowo ukarani

Zarządzenie przeciw zwyżce cen
W związku z gospodarczo nieuza­

sadnioną zwyżfeą cen ;na artykuły 
pierwszej potrzeby, noszącą wszel­
kie symptomy złośliwej spekulacji, 
Biuro Wykonawcze Komisji Specjal­
nej do walkf z nadużyciami i szkod­
nictwem gospodarczym poleciło 
wszystkim podległym Delegaturom 
Wojewódzkim niezwłoczne przedsię- 
3asóąeitti e n e i^ i£ z ia y e ł t - /Ś E a d k ó w ,^ d h Ł

wykrycia i pociągnięcia winnych do 
surowej odpowiedzialności karnej. :

W dniu dzisiejszym o godz. 13 
rozpoczyna się we Wrocławiu 
w sali posiedzeń Miejskiej Rady 
Narodowej w Ratuszu Zjazd Za­
rządu Głównego Dziennikarzy 
Rzeezypospoittef Pelskieł. ,

Hasz Z jazd
5 Rzadko'nadarzą się dziennikarzowi sposobność pisania o sobie i o 
*wojej pracy. Zadaniem naszym jest spokojna, objektywna relacja i oce­
na wydarzeń i wypadków. Jesteśmy sumieniem i głosem opinii publicz­
nej, ganimy lub chwalimy drugich — nigdy nie chwalimy się. Najlepszą 
pochwała, najprzykrzejszą naganą dla nas jest dodatnia lub ujemna opi­
nia o nas, naszych Czytelników.

Są jednak chwilę, w których musimy odstąpić od zasady nie pisa­
nia o sobie. Do takich chwil należą przejawy naszego życia zawodowe-- 
go. Taką chwilę przeżywa dziś właśnie nasz Związek, którego naczelne 
władze zjechały z całej Polski, aby w Wrocławiu odbyć swą kolejną 
naradę w sprawach zawodowych.

Nasz Zjazd, który rozpocznie się dziś w południe w starym, bo pa- 
miętającym jeszcze czasy piastowskiego Wrocławia — ratuszu jest wy­
darzeniem niecodziennym. Gdy, raz postanowiliśmy odstąpić od zasady 
niemówienla o sobie; odrzućmy precz skromność i stwierdźmy jedno: 
dziennikarze jako reprezentanci zdrowej opinii publicznej, sa emanacją 
intelektualna narodu. Takim jest naród, tak bywa on oceniany przez 

'• obcych, którzy naszego kraju nie odwiedzają, j&ką jest prasa dociera- 
_iaca za granicę. Oto największy ciężar odpowiedzialności, Spoczywający 

na prasie. Ta odpowiedzialność, którą dziennikarz odczuwa wobec na­
rodu I wobec własnego sumienia jest motorem jego działalności zawodo­
wej. Nie ma wiele zawodów, które by doraźnie w swej pracy i za swą 
pracę odpowiadały tymi stopniu, co dziennikarze. Nie ma też wiele
zawodów Intelektualnych, które by tak szybko wyczerpywały się umy­
słowo, jak dziennikarze* p;

Po raz pierwszy w czasie istnienia swego zrzeszenia zawodowego, 
dziennikarstwo polskie zjechało się we Wrocławiu, na polskim Dolnym 
Śląsku. W tym samym Wrocławiu, który był najtwardszym i najbardziej 
bezwzględnym bastionem walki przeciw Polsce i narodowi polskiemu. 
Tu istniał osławiony „Osteuropa-Inśtitut" — instytut mający za zada­
nie penstrację etnograficzna, gospodarczą polityczną i duchową krajów 
słowiańskich, w pierwszym rzędzie najniebezpieczniejszego wroga w po­
jęciu niemieckim — Polski.. Ma to swą osobliwą wymowę, że my,•wy­
raziciele polskiej opinii publicznej zbieramy się w polskim Wrocławiu 
w chwili, gdy dochodzą do nas wrogie i niechętne odgłosy mów poli­
tyków, sprzyjających Niemcom 1 pragnących tę swoją niemiła przychyl­
ność narzucić innym narodom, które narówni z nami cierpiały od skut­
ków niemieckiej zachłanności. Dla tych wrogów pokoju mamy tę samą 
odpowiedź, co reszta narodu polskiego, którego jesteśmy znikoma 
wprawdzie, lecz świadomą swych zadań częścią.

Tak się złożyło, że dziennikarstwo polskie, które nawet w czasach 
normalnych nie miało zbyt dużo przedstawicieli straciło w czasie ostat­
niej wojny przeszło połowę swego stanu liczebnego. Świadczy to wy­
mownie ó. jakości i ciężarze gatunkowym ludzi, którzy reprezentowali 
polskie dziennikarstwo. Nasi koledzy ginęli na frontach wojny jako ko­
respondenci wojenni, ginęli w Obozach koncentracyjnych za swe nie­
zachwiane zasady, ginęli za swe męstwo i odwagę w pracy konspira­
cyjnej. To my właśnie, to nasi koledzy podtrzymywali ducha w znęka­
nym i gnębionym narodzie polskim, to praca naszych poległych kole­
gów — bohaterów przyczyniła się również do zwycięstwa nad wrogiem-

Oto dlaczego dziś pozwalamy sobie pisać o sobie. Dziennikarz ńie 
sprzedaje Swego pióra i sumienia. Dziennikarz dzisiejszy stanął do pracy, 
walcząc W obronie słusznych i sprawiedliwych zasad społecznych, 
dzierżąc wysoko godność swego zaszczytnego zawodu. Ta prawda i te 
cele będą przyświecały obradom Zjazdu, który rozpoczyna dziś swą pra­
cę na wrocławskim ratuszu.

* Bronisław Winnicki
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L E G E N D A
I Dywizji Kościuszkowskiej

B b V 1U  j,r0ll|  tapttąiów  angielskich |

Iffolotow snwerenności państw I 
j '______naflflmialskich

Dyskusja nad traktatem pokojówymp'Rumunią

ma chyba w  dziejach wojsko­
wości drugiego przykładu szybszej 
drogi od rekruta do bohatera, jak w 
pierwszej Dywizji Kościuszkowskiej. 
Oto trzy daty! .9 maja 1943 — 15 lip- 
ca 1943 — lzpaźdzfernjka 19,43. M ^- 
dzy tymi trzema datami zamknięty 
jesip ierw szy.etap  nowej armii poi?, 
skiej, która przyłączyła się do ht>- 
ihaterskich zmagań narodu rosyjskie­
go w walce z najeźdźcą hitlerow­
skim. Następny etap to zwycięski 
szlak, zapoczątkowany dniem 12’ 
października —.dniem zwycięskiej, 
bitwy pod Lenino, dniem chrztu bo­
jowego nowej dywizji. Od tej chwili 
nieprzerwanym pasmem zwycięstw 
znaczy się droga na zachód. Droga 
to krwawa, lecz chlubna.

Jeżeli dziś, z oddalenia trzech lat 
patrzymy na Lenino jako ną datę, hi?* 
storyczną, widzimy w niej pie tylkę, 
dzień pierwszego zwycięstwa odroij 
dzonej armii polskiej. Jest to ró w | 

,ńocześnie chwila tryumfu idei b ra t 
terstwa oręża-dwóch narodów, które 
od wieków żyły obok siebie, mimd 
że wszystko składało się na to, aby

Pomyślny przebieg rozmów 
miedzy
Polską, a Czechosłowacją

WARSZAWA (SAP). W kołach 
politycznych uważa się, że rozmowy 
polsko-czechosłowackie posunęły się 
znacznie naprzód; ?
' W  najbliższym czasie w Warsza­
wie, w gmachu Muzeum Otwarta bę­
dzie wystawa czeska. Otwarcia wy- 
stawy dokona czechosłowacki mini­
ster informacji.

Przyjazd do Warszawy ministra 
.czechosłowackiego uważany jest sa*j 
zapowiedź wizyty szerszej delegacji 
rządowej Czechosłowacji.

Przypuszcza się, że delegacja ta 
przybędzie jeszcze^ w ciągu paździer­
nika.

t  PARYŻ. (PĄP) ,W środę wieczorem gen. 
de Gąulle w rozmowie z przedstawicie­
lami prasy udzielił swym współobywa­

telom  rady, by w referendum w sprawie 
|nowęj koaistYtuęjti francuskiej, ktiópę 
ima.^pdbyć się w niedzielą, głosowali 
!,,nie". Gen. de Gaulle kategorycznie? 
przeciwstawił, .się projektowi konstytu-. 
cji i w ten sposób spalił mosty pomiędzy 

jsobą a głównymi partiami f>oiityczńymi1 
od których uzależnione Są rządy: parla­
mentarne -we Francji, a które- wzywają 
baród dó głosowania za nową konstytu­
cją. 1 Przeciwko konstytucji występuję 
samotnie gen. de Gaulle, nie poparty 
przez żadnć zorganizowane stronnictwo.

W  nąjb liższy ch  d n iach  ogłoszona zo­
s ta n ie  t i ś ta w a , ó o rd y n a eji w ybórczćj, 
p rz y ję ta  p rzez XI sesję  KRN. W stępuje-; 
tn y  W o k re s  przedw yborczy , i 

^  S tro n n ic tw a  d em okra tyczne u sta liły  
j u t  W zasadzie SWoją ta k ty k ę  wybóćcżą.. 
Jes t; trfk tyka  w spólnego b loku  w ybor­
czego. 'Szczegóły b ę d ą  jeszcze n iew ą tp li­
w ie m u s ia ły  zostań uzgodnione,, a le  za- 
sarla  pozostan ie już n ien a ru szo n a .
\  Z asa d a  ta  w  n iczym  n ie  przesądza 
a n i .  sam odzie lnośc i s tro n n ic tw  bloku , 
a n i , ic h  ■ podęt|iW^v.-: ideolpgicz-ńej, . W 

■'lytukcji, w y ją tk o w e j, w toku ' vvalki 
z jfrńźnym  n ap o rem  d y k ta tu ry  s a ­
n ac y jn e j, P P S  s ta w a ła  ju ż  do w y­
borów  w spóln ie z in n y m i s tro n n ic tw a m i 
'd em o k ra ty czn y m i. Było to  w r . ' 1930, 
k ied y  k an d y d a c i socjalistyczn i w ystępo­
w a li ną- zjednoczonej liście • d w R d c w JI  
p o lsk ie j, n ą  liśc ie  tzw. C en tro lew u . (Bloku 
P ra w a  i W olności L udu). B rakow ało  
w ów czas pód ty m  w spó lny in  sz tan d a re in  
d em okracji k o m unistów , b ra k o w ało  je d ­
no litego  fro n tu  Robotniczego, jak o  pełnó- 
,w artościow ego  członu w alczącej k o a lic ji 
dem okraty.eznej. B ył to  n iew ą tp liw ie  
b ra k  tó j koalic ji, B yła to  jed n a  z p rz y ­
czyn jej słabości i  późnie jszego  rozpadu. 
B ył i a  p re te h s i w ygodny d la  tych, k tó rzy  
w  iioię* rzekom ego ra d y k a lizm u  z w a ł­
cza j i ' C entro lew , d o m aga jąc  się, by  p P $  
poszła- do w yborów  sam ą.
|  S y tu a c ja  je s t  dziś in iia , ale  n ie  m niej 
tfu d n a .. S tro n n ic tw a  dem okra tyczne są 
ii w ładzy . T rw ały m  fu n d a m e n tem  w ła ­
dzy -ludow ej s ą  p rz e p ro ś  ad z o n ę  refofhay 
społeczne, w y tk n ię ta  d ro g a  rozw oju  No-

żyły z sobą.- Gdy żołnierz radziecki 
krwawił chętnie i obficię po to, aby 
Wygnać wroga- z ziemi swojej i ńa- 
szej — żołnierz nasz udowodnił pod 
Lenino, że rozumie tę ofiarę i równie 
chętnie w •fnej weźmie udział?

Żołnierz rosyjski jest odważny i 
ma. w sobie pogardę ̂ śmięrci, gdy, 
chpdzi o walkę z nienawistnym 
wrogiem. Jak chlubnie odznaclaUTię 
n a si; KośetusSEkbwcy we wspólnych*

■ LONDYN. (PAP) Wystawia |przemysłu; 
angielskiego „Bfiłąiń ?can m ake'^"* 
(Wielka ̂ &ytdma* ihłóźe to wyproduko­
wać) doskonale ilustruje wysiłeR uczy­
niony przez wszystkie gałęzife , goąpó- 
darcze brytyjskiej w celu* podniesienia 
stopy życiowej, mieszkańców i Zwięk­
szenia eksportu.

• Przed wojną Wielka Brytania zakupy­
wała 20V« eksportu światowego. By tt- 
trzymać s ię  na poziomie, niezależnie Ód 
strat okresu wojennego, postawiła sobie 
za zadąnię zwiększyć póziom; eksportu 
b^SWiponad poziom 1938 f.' * '
; W,chwili pbećnej Wielka Rry tania, jm-- 
portuje ó.75Vo mniej 'tówairoW ńiż przed 
wojną! jak tylko.jednak powrócą nor­
malne stosunki, będzie ona. w stanie za-

BERN (PAP). Obiadujący w Zu­
rychu Kongres Spółdzielczy postano- j 
wił, iż następny Kongres«Ntiędzyna- j 
rodowy , Związków Spółdziełćzyęh 
odbędzie się w roku 1948 i przekazał 
Komitetowi Centralnemu sprawę 
Wybrania . miejsca Zjązdu. pejęgąt 
radziecki Sidorow pokreślił, iż w ro-

Upór gen. de Gaulle‘a w sprawach konf 
stytuęf jnych : dziwi wielu ;j£gó zwolenj 
n i ków .; j |

Większość obserwatorów przewiduje^ 
że de Gąulle nie odniesie zwycięstwa. 
Rzeczoiznawcy partii rebubljkąń$ko-luj 
dowęj sądzą, że ;66-rt65V« ludności, od! 
powie „tak". Jednakże Sspelu.,^yjw|ćów 
może powstrzymać się od głosowania. 
,W otoczeniu gen., de Gąull’a /wyraźną 
jeśf nawet przypuśzcżeńig, ieficzbą pot 
wstrzymujących się
głosów „nie" przęwyżśzy łiczbę gipsu! 
jących- za konstytucją. Uważaliby oni 
taki układ głosó,w z.ą swe zwycięstwo 
moralną.

wej Polsk i. ĄJe w róg jjęst g roźny. D zia ła 
w szy stk im i śro d k a m i: ’’ tę rro fąm  band! 
ptótką,, in try g ą  miódzyńóro.dówą, szkód-; 

•friw&few ^ -ó ś i^ a fc ż y m L -^ e p ta ń ą  T rontrl 
p ro p a g an d ą. Działa tóreffi ń fe ie g alń y rn f 

'a le  n ie gai-dzi te* m egafonem  legalnej 
p a r ti i  m alkontentów ,* k tó ra- w .te n  sposób 
z obozu obrońców  niezadow olonych p rz e­
szła do obozu :zadoyvpj,^n^ęb;?a n iezado­
w olenia. W ró g  je s t  dziś groźnięjązji,, m h  
oitgiś; Z bęaku  m ożliw ości o siąg n ięć  
pozytyw nych ' s ta l  się orf już ty lk o  ,w ielj 
k im  dem pńęm  d es tru k c ji. Jegd  'cel je s t  
W yłącznie n eg a t/W ń y .', 5

I d latego  R PS d z iś  tak ż e  ątaje, w ę 
W spólnym  szeregu \vń lęząęycli 'ó  'dęmo-f 
kraęję xr:eain̂ (:li '.OsrafgńięJ i wjeWnj e« 
zam ierzeń . <
' W  obozię w alczącej dem o k ra c ji,, za-ł 
b rak ło  PSL, ' P S L  odrzuciło  wyciągnię-J 
t ą  rękę; żaóHłysbętó ślą* rom untydm yW | 
„ńiÓ“, zś" k tó ry m  pOśzId''-*1- bo ń ó  jśĆ -m ul 
sia ło  -*• „n ie 't r e tó ć y j t ik  ‘PBfrwie^Ziózu-! 
m ia ło  konieczności -zgody i spokoju 
w ew nętrznego; n ie ' ncenśła? ^ ra w ld ło w o i 
ja k a  ta k ty k a  ppówadzi^-łtó iZgody^jm jak®  
jm t  w ó d ą  n ą  m ^ n  reakcji*if;) |f  te m sp p só h  
sąipo  s ta ło  się , reąkcją , ,szyjdem . i  nadz ie­
ją  re a k c ji; K am pan ia o jednbść' n a ro d u !

idroRę d o  u s tró ju  ń ^ lń o śc i -i s p r^ t ł tś d H t  
:Wóścf ^społecznej, o  ftłfbrobyt. i  .szczęści^ 
m aat:«»  m u s i. być przep row adzona bezj 
P SL  —-J  w b rew  PSL. .

R PS nie uchy li się ód tej k am p a n ii!  
. P rż e c iw ń ie ,1. P P S  s tan ie  .. w ; pierw śzynk 
je j  szeregu . P P S  n ie w ątpi,- że wbrew

bojach, jeżełijradzieccy kombatanci 
Z, .najwyższym uznaniem ODodnpilł^ 
ich męstwo i ofiapńość w Ifcju. S  

Żołnierz nasz, zayówno spod 
Lenino, jak i ten spod' N am ku i To- 
DruKu uaowoanili swilra) ze można 
na ich męstwie polegać. Dlatego też 
dziA- 'ty trzed^* rodfeicę JiitTyy pad 
keńipochylim y czoła przed bohate­
rami, którzy, ginęli, bo .wigęzyłi, że 
„nie zginęła". /

rk^ić^w iesze ilości towarów za;. grani­
cą. żeb|P*móc d^dil9wać;'<#lelića 
tania musi zwiększyć swój eksport, a 
co zatem idzie rozbudować przemysł.

PRŹęd w o jn ą  g łó w n y m i g a łę z iam i 
p rz em y słu  a n g ie lsk ie g o  b y ły : w ęg ło w y , 
Żęldzńy, '!'Waiówry: i b u d o w a o k rę tó w . 
NóW e p ró ję k ty  d o d ad z ą  do  d aw n y ch  gą- 
f ę ż f ' przeiU Rshi le k k ą  p ro d u k ć ję  tech - 
iii.ćzńą, w y ró b  ch em ik a lii, odzieży , P rzy ­
b ó ró w  gospodarstw a^ do iriow ego ' i m ebli, 
a  Więc '(ć a łe f  ś e ii i  e trtykułów  '  u ż y tk o ­
w ych . J e s t  d łu g o te rm in o w y  p ro je k t, 
w y m ag a jący _ z m ia n  w  s tru k tu rz e  g o sp o ­
d arcze j A nglii, i^l/fśśtawfa ? „B ritain  ca ń  
m a K e i  t '' ao w o d żi, że  w ^ k ie ru n k u  tym  
u c z y n io n o  # ju ż  ^ l e k p 31.,idącę s:Wysid!.i, 
u w ień c zo n e d o sk o n a ły m i rezu lta tam i, f

ku 1937 fta zebraniu w Paryżu po- 
stanowięmo, i i  16 Kongres Związków 
Spółdzielczych odbędzie się w Pra­
dze, lecz z powodu trudności trans* 
ponówyćh postanowiono żebrać się 
w Zurychu. Należałoby jednak za­

stanowić s ię ra t^  pąslępp^r Kpngres; 
n i |j c .p ę n ^ ie m f h d h y ć  ąię; w  f h a d z e ^  
Jednogłośnie |  prźyjęfb rezolucję 
sovj§Ę^ihją0, ,że- posd rządami -gett 
Franco? w,Hiszpanii- związki spół­
dzielcze żóśiały •’ po źbhńłftaieł- ihotli- 
wsśm; prący i wz.ywąjące /Wszystkie 
narodowe i międzynarodowe związ­
ki, spółdzielcze do walki o odbudowę 
rąchu spółdzielczego w Hiszpanii.

M. in. przyjęto również reZojdcję 
domagającą ąję udziału spółdzielców 
W ■ walce, z siłami reakcji. Kongres 
poparł projekt utworzenia między­
narodowej organizacji bezpieczeń­
stwa pod auspicjami ONZ. Pbstano- 
Wióńó-dążyć do ścisłej Współpracy 
m ię^ ^  - M ipdz^arodowyjn Zwiąż* 
kiem Spółdzielczym a światową Fe­
deracją-Prący.

n aiw n ie  op tym istycznym  '  akcen tom  sa - 
tn o za ch w y tu . „G azety L udow ej" n a d  je d ­
nością  op in ii w R adzie N aczelnej PSL, 
uczciwe, rozu m n e i dem okra ty czn e fele- 
raejSty ’ i zej^zą *  fa łs®y?
y ^ ó S ^ ł& R ^ d ę ć y d u j lć y C h  p*zylyóacó\ł * 
tCgb s trónn iefw a, w y c ią g ając  stąd., w ła­
ściw e w nioski.

P P S  p rz ed s taw i w k a m p a n ii wyborczej 
po lsk im  m asom  p ra cu jąc y m  sw ój -kńn- 
s tru k ty w n y  dorobek  w zak resie  odbudo­
wy i przebudow y. ; P rzezw ycięży sjlę  glo- 
su m egafonów  szep tanej k o n trp ro p ag an - 
dy, i unaoczn i«rąż jeszcze  fa k ta m i i licz ­
bam i, co ,w , ciągu tych  tru d n y c h  dw óch 
fą t ząsta lo  '0.s iągn ięte., Rówpóćżęsftie P P S  
w ystąp i wobec m as ludów yćh  ze sw ą
k h ń ó e |f^ ip d td i^ e i;d ro iif  'd o  wółńości f ̂ do­
broby tu , drogi,' "która — zaw sze w ierna  
śwyń® t^ lo ś ó n io m  * - chce jed n a k  odbyć 
w ą  (sfsjjńinyinttrón.ęi/e całej^ dem okracji,.

P ro g ra m  P P S , 1 p ro g ram  odbudow y i 
przebudow y spoleczhej, p ro g ram  wolno- 
ś c r  .iis: dobręby.tu, p ro g ram  sp ra w ied li­
wości ; społecznej, p ro g ram  niepodległości 
i socjalizm u  — n ie d a  się  zrealizow ać 
bez p o p arc ia  i za u fan ia  m as. P P S  jest
ic iw w ią w ^  POiskieh-
S $ Ś ^ f a r o ą ^ c B u t >̂ ? j e S r a u '  zrealizo- 
wać zei sw effi p r ( « r M n u ^ le flil€y>oparcia 
i za u fan ia  okażą je j m a s y  pracu jące.
' ® to poparcie 1 zau fan ie , m as w ystępu  
jem y Kprż ń aS v łro ez % m u itl'« *  ń ó w ą  fazę- 
rozw oju Polski. I jesteśm y p rzekonani, 
że pc® 8te % r a s f  ‘p ra tu jM e  l e f o  n ió  ęĘ- 
m ów ią sw ej s tare j, w ypróbow anej, boję-'; 
wej P i f a i .* ' *  J u lia n  Hochfeld

PAjłYŻc JpAf*). W  ęzwartejft i^ęeść godzin 
’p8”'p rz y ję c n ^ ^ e S a tu  pokojowego z Wlo- 
chami, Konferencja paryska przystąpiła do 
obrad nad traktatem  pokojowym z Rumu­
nię. r “ r '

kózpoczyriafac dyskusję, delegat dinery- 
kaóski, senator V aądenberg wezwał- do 
przyjęcia zaleceń koipisji gospodarczej d la- 
Rumunii i uchw alenia' zasady -w olnej żeglur 
-gi na Donaju dia wszyskieb -państw, należą­
c y c h  do OŃZ.«
. -Przedstawiciel Jugosławii Kardell oświad­
czył, że kraj, k tó ry  on reprezentuje, jest 
może najbardziej zainteresow any w  sprawie

żeglugi na Dunaju 1 dlatego zdecydowanie 
odrzuca propmuccję brytyjsko - francuską. 
Znaczenie gospodarcze żeglugi na Ddnaju 
zosftiło'5s2tucznie- rozdmufcHaim; N łe' zkrau- 
cqflo jeszcze jp o iity k i walki o sfery w pły­
w ów , Lecż dzisiaj Ęiń-tw a, położone na 
ETrzegaCIr Tnińajn śą pBTiśtwami niepodległy­
mi i nie życzą sobie, aby  ktokolwiek usto­
sunkowywał się do nich, jak  do terenów, na 
których rozgrywa się w alka o'w pływ y, oraz 
im perialistyczne pozycje kluczowe.

D elegacja jugosłow iańska byłaby skłon­
na pod pewnymi warunkam i rozpatrzyć 
sprawę wolnej żeglugi na Dunaju dla 
państw nie leżących na brzegach tej rzeki, 
lecz w arunki te pow inny być określone 
przez suw erenne państw a naddunajskie.

Przedstawiciel Czechosłowacji, gen. Pika, 
wezwał konferencję do przyjęcia pod uwa­
gę wkładu, jak i Rumunia wniosła przy od­
budowie, aby państwo to mogło wstąpić .na 
drogę dem okracji i w spółpracy pokojowej.

Brytyjski minister- . spraw zagranicznych, 
Ernest Bevjn, wystąpi! z obroną interesów 
angielskich w  sprawie że g lu g i'n a  Dunaju 
oraz angielskich towarzystw naftow ych w 
Rumunii-.
. Min. Bevm oświadczył, że W ielką Bryta­
n ii  dąży do tego, aby  Dutkij stal się% ie tką 
arterią ' handlową, w olną dla żeglugi wszyst- 
kich państw, tak jak są wolne, o tw arte mo­
rza. WielKa- B rytam i n ie ' żąda epm jalńyph 

"przywilejów, ałe wydawało by  się dziw­
nym, żeby po wszystkich*ofiarach, poniesio­
nych podczas wojny, znalazła się w  gorszym 
położeniu- niż przed wojną.

Przechodząc'-do omówienia spraw y nafty  
rumuńskiej, min. Bevin zaznaczył, że Wiel-

LONDYN. Jak donosi z Tok'o 
agencja Reutera, na procesie prze­
stępców wojennych prokuratura ra­
dziecka przedstawiła w środę doku­
menty, z Rióryijfi wynika, że Slgpo- 
%ia oficjalnie w łączyła Syberię do 
swego wielkiego planu eksploatowa­
nia Azji, że propaganda japońska od 
wielu lat agitowała otwarcie ża woj­
ną ze Związkiem Radzieckim, a prze­
mysł i k ip ita ł fińariśowńły tś ańibit- 
ne plany. ( Niektóre z przedstawio­
nych dokumentów stwierdzają, że 
stowarzyszenie japońskie do* badań 
problemów wojny totalnej, założone 
w roku 1937, sporządziło obszerny 
tamy rM ort^ptYjsaCTPodbeju AzU-j
Jedynió spo '
Irod 1*0 iosobistcwcC wynuenionYcn 
w raporcie, zasiada ną jawie oskar­
żonych. Dziammość stowarzyszenia 
była finansowana przez marynarkę 
japońską oraz ministerstwo spraw 
zagranicznych, przemysłowców, i

W nocy 10. bm. zmarł w lecziiicy Minister 
stwa Zdrowia w Warszawie, perffirótkiej cho­
robie dyr. Biura Prezydialnego Prezydium 
Rady Ministrów, tow. dr Józef Michał Żuniak.

Tow. Żuniak urodzi! się w roku 1896 w Ja- 
roslawiu. Studiował w Krakowie, gdzie ukoń- 
czył Wydział Prawa Uniwersytetu Jaaieiloń- 
skiegór Już w okresie studiów brał udział w 
życiu politycznym, . jako działacz „Wyzwole­
nia", a następnie Polskiej Partii Socjalistycz­
nej. W  roku 1924 został radcą prśWnym Zwią­
zku Zawodowego j Maszynistów Kolejowych. 
Brał czynny udział 'w ^  orgaSizówaniu Żwiąz- 
ków Zaytodowych i wydaj szereg prae facho­
wych, niff' In. wraz z dr. Blbcheńi książkę pt. 
„Kolejowe prawo? pracownicze". , W okresie 
przedwojennym tow. Żuniak był aktywnym

ka Brytąnia ńie dąży do t^ p m ie n ia  gospo­
darczego żadnego kraju, a le  domaga się 
i U j n ii jjlErtriflrtnii-ngls' 'Wszystkićh państw  

,będiąq8 P*w stosunkach hajidlowyćh Ś Ru- 
tjfcimą, W ieikiej Brytanii będzie bardzo titęd- 
no. podpisać trak ta t pokojowy z Rumunią, 
jeżelj nie będzie oną traktow ana w ten 
sam sposób co,4nne państwa. M inister Be- 
vjn ]jp^(fcjeśjil,; t e . W ielka Brytania nie 
. sprzeciwia ąję pąfjnnafizacji jakiejkolw iek 
gałęzi przemysłu w  Rumunii czy gdżie in- 
dziej, a le jeżeli będą tworzone międz^rtłąro-
'w W T T w W BSptw F ' ffiT *#KSjH8H8cJC Hafty
rumuńskiej, W ielka Brytania pragnie mieć 
gw arancję, że akcjonafriusze angielscy będą 
traktow ani na równi z innym i.,; - .

W  odpowiedź} na oświadczenie m inistra 
Eevina, m inister spraw Z|gganicznych ZSRR 
Mototow wygłosił krótkie przemówienie, w  
którym  nodg reślii. źwpodczas debaty nad za- 
gadnienniń  DuąSjtt że tyfcancj niektórych 
państw aa je* sTę^oacziić chęć rozwiązanie 
problemu dtipajskięgo przez narzucenie pe- 
wnych warunKow innym państwom.

Min. Mflło,to,w, podkreśli!,, że wysuwano 
nowy program  rózwiażania zagadnienia du- 
nwjskiego, oparty  rzekomo na rów ności 
szans dla wszystkich. „Jednakże, jeżeli ma* 
my mówię o równości praw, wszystkich 
państw co do korzystania z dróg w odnych 

powiedział mirt. Mołótow — m usimy czy- 
nić to sprawiedliwie f uczciwie. Dunaj nie 
jest; jedyną drogą wodną. Trzeba również

pamiętać o kanale Suezkim lub kanale Pa* 
namskim, którym i in teresu je się wiele 
państw."

★
W  godzinach w ieczornych przystąpiono na 

sesji p lenarnej do głosowania nad trak ta i 
lem pokojowym. Z .Rumunią. .

Ogółem trak ta t zaw iera 38 artykułów  i 6 
załączników.

W  ciągu 45- m inut uchw alono 13 klauzul 
dotyczących głównie kw estii politycznych. 
Klauzule te*przew idują rozw iązanie. wszel­
kich organizacji faszystowskich w Rumunii 
i wydanie państwom sojuszniczym przestęp­
ców w ojennych. G w arantują one również 
zwolnienie wszystkich osób internow anych 
podczas w ojny za sym patie pr.oalianckie. '

właścicieli linii kolejowych. Jeden 
z tajnych dokuftientów stowarzysze­
nia, datowany z marca 1943 r., nosi 
tytuł JtPjan zarządu Syberią".

fnzja PSL „Nowe Wyzwolenie" 
z grupa
„Jedność Ludowa11

WARSZAWA W  dniu 9 paździer­
nika 1946 r. przedstawiciele Mało-)- 
polskiej Grapy Ludowców dawnego? 
PSL Piast t~? skupiający się óbecni^* 

i wokół tygodnika „Jedność Ludowa" 
oraz przedstawiciele PSL „Nowej 
Wyzwolenie'? postanowili żespoM  

.sffiejwfysiłkj w jpdńoUtym .stronn i^  
twie PSL „Nowe 'Wyzwolenie**. ’ 

‘■ ^ j^ lw ac ję  połączenia *'ze stróiira 
Polskiego Stronnictwa Ludowegtśf 
„Nowe Wyzwolenie" podpisał pre^ 
zes Tadeusz Rek, ze strony MałopoM 
skiej Grupy „Jedność Ludowa" obi 
Lizak.

członkiem Związku Prawników Socjalistów. 
W okresie okupacji hitlerowskiej Iow. Żuniak* 
organizował pomoc* społeczną dla pracowni;* 
ków kolejowych. Był w kontakcie z Norbert 
tem Barlickim i innymi działaczami socjalis­
tycznymi. , , |Aresztowany t tj.9 4 4  roku spędził 

;ó miesięćy*tta Pawiaku. W czasie powstanii 
.tow. Żuniak przebywał W Warszawie, a na- 
stępnie przeszedł przez obóz k  Pruszkowie. 
W maju 1945 r. obejmuje stanowisko Dvra 
Biura Prezydialnego Prezydium Rady Mini< 
strów. W Polskiej Partii Socjalistycznej był 
tow, Żuniak przcwodhiczęcym Centralnego 
S;du Partyjnego PPS; *f$|a t^m prze w o dni czą- 
cym# Międzyministerialnej Dzielnicy PPS oraal 

fP S  przy Prezyd®?: ® ‘dy Ministrów. 
Tó.W, Żuniak odznaczony był orderem „PoW^j 
nia Restituta** IV ilasy.

Generał de Gaulle 5

przeciwko nowej konstytucji

0  p o p a r c i e  1 z a u f a n i e  m a s

»Bntmn ćan make it«
Angielski program rozbudowy przemysłu

Międzynarodowy Kongres Spółdzielczy
wypowiada się

przeciwko reżimowi gen. Franco

Zaszkodził im zbyt wielbi apetyt...
Jak Japończycy planowali podbój Azji

Zgon towarzysza Żuniaka
przewodniczącego Sądu Partyjnego PPS
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Wizyta przemysłowców szwedzkich
Gorzów buduje nową elektrownię

G O R ZÓ W , W  G orzow ie  b a w iła  sp e ­
c ja ln a  d e le g a c ja  p rz e d s ta w ic ie li fa b ry k  
szw edzkich  w  o so b ac h  d y r. D alin , inż. 
G ran ier i iń ż . ' N ie lso n , k tó rz y  p rzyby łf; 
w  to w a rz y s tw ie  p rz e d s ta w ic ie li C en tra l? 
negfo Z arzą d u  E n erg e ty k i, 

z P rze d s ta w ic ie le  p rz e m y słu  szw ed zk ie ­
go u zg o d n ili n a  m ie jsc u  o s ta te c z n e  
szczegó ły  d o s ta w  s z w e d z k ic h ' d la  w ie l­
k ie j e le k tro w n i o k rę g o w e j, k tó ra  m a 
być zb u d o w an a  w  G przow ie  o m o cy  m a­
szyn  w y tw ó rc z y c h  28.000 k ilo w a tó w . 
N a  ce le  te j  e le k tro w n i m a ją  b y ć  W ykot, 
rz y s ta n e  b u d y n k i fa b ry c z n e  d aw n e j 
e le k tro w n i I. G. F a rb e n in d u s tr ie .

T u rb o z esp o ły  d la  te j  e le k tro w n i zo ­
s ta ły  ju ż  z a m ó w io n e  p rz ez  P o zn ań sk ie  
Z jed n o c zen ie  E n erg e ty cz n e  ró w n ie ż  w  
S zw ecji w  cz e rw cu  b r., 9 o b ec n ie  u zg o d ­
niono zam ó w ien ia  n a  k o tły , u rz ą d z e n ia  
n aw ęg len ia  i zm ięk c zan ia  w o d y , k tó re  
pozw oli' n a  u ru c h o m ie n ie  t e j  e le k tro w n i 
p rz y p u szcz a ln ie  ju ż  w  k o ń cu  1948 r.

O p ró d ?  b u d o w y  t e j  ■ e le k tro w n i o k rę ­
gow ej! G orzów  "stan ie s ię  d la  e le k tr y ­
fik ac ji Z iem i L u b u sk ie j c e n tra ln y m  
p u n k tem  w ęzłow ym , g d y ż  n o w a  e le k ­
tro w n ia  O kręgow a b ęd z ie  p o łąc zo n a  li- 
n iap ii W ysokiego  n a p ię c ia  110.000 Wpij 
z P oznan iem , S zczec inem  i z  D olnym  
Ś ląskiem .

P o n ad to  np  d ro d z e  lin ii z  G orzow a 
w  k ie ń m k u  D olnego  Ś lą sk a  'znajdzie s ię

o lb rzy m ia  e le k tro w n ia  w o d n a  w B o b ro -  
w e j G órze  k o ło /K ro s n a , k tó ra , ró w n ie ż  
Zostan ie o d b u d o w a n a  w  c iąg u  n a jb liż ­
sz e g o  3 -lę tn ieg o  o k re su  in w e s ty c y jn e g o  
i u ru c h o m io n a  n a jd a le j  w  1949 r. o mo-i 
Cy 25.000 k ilo w ató w , a, w  n as tęp n y m  ro- 
k u  p o w ięk sz o n a  o d a lsz ą  m oc 25.000 k i­
low atów .

R ea liza c ja  ro z p o czę ty ch  p ra c  e le k try ­
f ik a c y jn y c h  u c z y n i z G orzdw a c e n tra ln y  
p u n k t i s tw o rz y  d o sk o n a łe  w a ry n k i ro z ­
w o ju  d la  p rz em y słu . W  ty m  m ie jscy  p.a-, 
leży  zazn a czy ć ,' że  z a m ie rze n ia  państw o-, 
w e g o  3 -le tn ieg p  p la n u  in w e s ty c y jn e g o  
p rz e w id u ją  d l ą  G orzow a u ru c h o m ie n ie

w ie lk ie j  . fa b ry k i w łó k ie n  sz tu cz n y ch , 
k tó ra  z a tru d n i do  12.000 p ra co w n ik ó w , 

W ła d ze  p a ń s tw o w e  i m ie jsk ie  w y k o ­
rz y s ta ły  o feecńość gości i p o k a z a ły m i-  
ły m  g ościom  szw ed zk im  c a łk o w ic ie  p o l­
sk ie  m ias to  G orzów , liczą ce  ju ż  p o n a d  
|30 ty s . m ieszk a ń có w . jć ją g T g f c - -y jsgjtś 
| G ośc ie  o p u sz c z a ją c  G orzów  s tw ie rd z i­
li,* że  ży c ie  p o lsk ie  n a  te re n a c h  n o w o  
o d z y sk a n y c h  je s t  zu p e łn ie  zo rg a n iz o w a ­
ne. E lem en t o s ie d lo n y  n a  ty c h  te re n a c h  
j e i t  m o cn y  i z d a ją c y  so b ie  w  p e łn i sp ra ­
w ę  z o b o w iąz k ó w  b u d o w y  n o w e g o  ż y c ia  
o  w y so k ic h  w a rto śc ia c h  g o sp o d arczy c h , 
k u l tu ra ln y c h  i n a ro d o w y c h . ;

Wałbrzych ma teatr OM TUR
Nie każdy wie, że w  W ałbrzychu po­

wstał nowy te a tr .1
Przy ulicy Niepodległości, dzięki przy­

chylnemu stanowisku Zarządu M iejskiego 
z prezydentem  miasta tow. Szewczykiem na 
czele,-OMTUR uzyskał budyipk,, k tó ry  # rm - 
tobiono h a  uży tek 'W Jrrabw  CfB^w-a na; 
400 m iejsc sala; estetyczne i ce-
.lowo w ykorzystana w każdym  metrze, du*?. 
ża, głęboka scena, pojemne szatnie i ubi­
kacje gospodarczo planowo rozmieszczone, 
dobre oświetlenie i dobra widoczność — oto 
zalety tego teatrzyku małych form.

Teatr Ó H  TOR będzie przede wszystkim 
teatrem  instrukłorslum. * Stworzy kadry mło­
dych, gij ąktpfskjch,'4s|i9|t ^ d  czjoi^ów  pM

(TOR 1 Sympatyków. O pierając się  w  swym 
kośćcu ,o s tały  zespół, pół zawodowy, pól 
amatorąki, będzie tea tr w miarę możności 
w ykorzystywał chęci i zdolności młodego 
pokolenia i tw orzył jak potrzebny narybek.

Na zewnątrz tea tr OM TUR będzie przed­
staw iał się, jako tea tr małych form,. Reper­
tu a r nie jest jeszcze,, ustalony, jednak prze­
ważać w  se tn ^ i o w ysa& ym  tdbli*

jezp ideow ym ,5 sztffla ^aw angam owe, “ ęo o lt 
sztuk żelaznego repertuaru tego  rodzaju te a ­
trów ,’ sztu ki pogodne, beztroskie tiboK szńfk i 
5— problemów. .
J Zadania staw ia te a tr  sobie wielkie. Mie­
rzy  sity na zamiary, (tk) Lu"

Bez przerwy wracajit rodacy z Zachodu
Nowe transporty repatriantów w Dziedzicach

DZIEDZICE (ZAP)u D o 1 D ziedzic n a - 
^deszły znów  4 tra n sp o r ty  1 re p a trian tó w , 
"^powracających z am e ry k ań sk ie j s tre fy  
. okupacy jnej Niem ieć. Z A liendorfu  przy? 

jechało  w 48 w agóńach  833 osoby, ze 
S tu ttg a r tu  409 osób, w 29 w agonach , z 
H a p p b u rg a  430 osób w 43 w agonach , 
w reszcie z C oburga 200 ,osób w 35 w ago­
n ac h . <

W  n as tęn e j p a r ti i  p rz y b y ły  do  Dziedzic 
trzy  dalsze  pow ażne tra n sp o r ty  Polaków  
z Z achodu, a  m ianow icie : 715 osób w- 47 
w agonach  z K assel, 622 osoby w 41 w ago­
n ac h  2 A u g sb u rg a  i 717 .osób w 47 w ago­
nach  ż H eim brunri.

R epatrianci, pow racający’ d o  k ra ju  z 
am e ry k ań sk ie j s tre fy  o k u p ac y jn e j N ie­
m iec, o trzym ują- n a  "portkefe "etapow ym  
PURLu w D ziedzicach zapow iedziane za­
pasy żyw ności o ogólnej w adze 43 kg  na 
osobę. M ieści się  w ty m  20 kg  m ąki,, a 
dalej, groch, k onserw y , m lek o .sk o n d en so ­
w ane, sm alec  i śói. W . ciągu  2 dni w y­
dano p rz ybyw ającym  re p a tr ia n to m  1.565 
porcji.

Kiedy na Dolnym Śląsku?
O kręg po zn a ń sk i Polsk iego  Z w iązku 

Zachodniego zo rgan izow ał w Bydgoszczy 
cykl odczytów  profesorów  U niw ersy tetu  
T oruńskiego, a  m ianow icie : prOf.. /.d r 
M arii K iełczew śkie j „O dra—N ysa n a tu ra l ­
n a  g ra n ic a  P o lsk i", prof. d r  K aro la Gór­
skiego „H istoryczne p odstaw y  g ra n ic  za ­
chodnich" i prof. d r  W ła d y sła w a  Namy- 
siaw skiego  „G ranice P o lsk i w ram ach  
p ra w a  m iędzynarodow ego".

P oniew aż odczyty te w zbudziły  duże 
za in te reso w an ie ,’ pow tórzone - będą .w e 
w szystk ich  w iększych  m iastach  woje- 

' Wództwa pom orskiego.
„ Oczekujemy, p rz y b y cia  pre legen tów  

rów nież na Dolny Ś ląsk .

SZCZECIN (ZAP). W  “ ttajb liż szych  
d n ia c h  dó Szczecina p rzybyć m a ją  po­
w ażne tra n sp o r ty  re p a tr ia n tó w  i to  ze 
w schodu, -zachodu_ i N iem iec. Ze, w schodu1 
przybędzie W 'C iągu ttąjh lh tszych  m iesfęęy 
około 300 „tysięcy P olaków , k tó rzy  zo sta : 
n ą  przede w szy stk im  osadzeń! n a  roił.

Z N iem iec, a g łów nie i  B erlin a  przybędą 
tra n sp o r ty  rż e fn ie S lf tfk ó ^  k tórzy  
b ież  z o stan ą  osied len i na tere n ie  Zietn 
O dzyskanych . ( R ów nież z żhchodu ju ż  śą  
jawleow ańe s ta tk i z re p a tr ia n ta m i, k tórzy  
b ę d ą  p rz y b y w ać za rów no  lądem , ja k  i 
m przetń. ?

Odczyty Komisji Popularyzacji Prawa
przy Sądzie Grodzkim w Jeleniej Górze

W ramach akcji odczytowej Komisji y—. 
w dniu 4 ..p.iidzie»ika b.tuodbyl *się.»  ..świe­
tlicy „Społem" inauguracyjny odczyt na temat 
„Pojęcie prawa i pórządku- prawnego". Po za­
gajeniu przez kierownika świetlicy oł>. Eu- 
srachiusza DmytroWa, który '"w kfófkfdh :śS0 
wach podkreślił znaczenie uświadomienia 
prawnego szerokich warstw społeczeństwa -— 
prelegent sędzia okręgowy ób. Wurm , wy­
głosi! odczyt, naświetlając w  sposób dostęp­
ny i plastyczny pojęcie 'prawa i  .porządku 
prawnego. Licznie' zgrómadzehi, słuchacze —

■pracoWnicy1 spółdzielczości wysłuchali odczy • 
ta  r z głębokim zainteresowaniem. - '

. Komisja opracowała już 13 wykładów 
p<®ijłŚrByd| ze 'wszelkich dziedzin prawa ze 
specjalnym ■uwzględnieniem ustawodawstwa 
Polski ‘ DĆmMratyeMe^ Zgfoszenia ńa ' prele­
gentów tudzież wnioski o opracowanie no­
wych tematów składać należy u przewodni­
czącego Komisji, ob. Leona Makowieckiego, 
Sędziego okręgowego, - w gmachu Sądów, po­
kój y t, w godz. to—ty, teł. 3313. Wykłady 
są' bezpłatne, (ka)

Płynie węgiel Odrą
’ SZĆŻEEIN# *Do R ejonu  P o rto w eg o  Dol­

nej O dry w p łynęło  o s ta tn io  10 b ą r e k .« 
W ęgrem ze Ś ląska . “

8 b a rek  p rz y p ro w a d ził t  K oźla — hoioW- 
,n ih  „Bolesław  C hrobry", a  d w ie  — b a rk a  
m otorow a*.,,K raków ".

Lącznje*..przybyło ,d o  p o r tu  szczeciń­
sk iego  przeszło '!! ty s ią ce  ton  w ęgla , k tóry  
w prost z b a rek  za ład o w a n y  zo sta ł w 
d u ż e j1 m ierze n a  szw edzkie s ta tk i .

Do n ab rzeż a  „U cho" I p rz y b ił s ta tek  
„Zeus", k,tóry po  ra z  d ru g i przyw iózł 
tra n sp o r t d robnicy . Ze s ta tk u  w y ład o ­
w ano  200 to n  żyw ności a m e ry k a ń sk ie j,1 
k tó ra  zo stan ie  podzielona pom iędzy  * w ra ­

ca jący c h , z, pochodu re p a tr ia n tó w .1 Żyw?* 
tyfść PU R . i

W  o s ta tn im  ty g o d n iu  ru c h  s ta tk ó w  
porc ie szczec ińsk im  b y ł b a rd zo  ożyw iony?.. 
Do p o rtu  weszło. 16 s ta tk ó w . 4 s ta tk i  
p rzyw iozły  1303 k o h ie  i ,  p e w n ą /- i lo ść  
paszy , 1 p rzyw iózł drobn icę , a  11  w eszło  
p u sty ch  po w ęgiel. Ł ą c z n a  w yporność/, 
w szystk ich  s ta k ó w ’ w ynosi $>Uńk0’6 ty s ię ­
cy tom  -O ile  chodzi o b a n d e ry , to  n a j ­
w ięcej jsy ło  szw edzk ich , b o w ie m '! !  (w 
ty m  10 żaglow ców ), !  5  d u ń sk ic h  (w  ty m . 
4 p arow ęe j, /;

P o r t  o p u śc iło  w  u b ieg ły m  ty g o d n iu  15 
s ta tk ó w , z tego 9 z w ęglem . W y e k sp o rto ­
w ano  2685 to n  w ęg la  i  175 to n  b u n k r u j

Chłopcy w zielonych mundurach
Rocznica ZHP w  Oleśnicy

OLEŚNICĄ (bkh W  dniu 6 bm młodzież 
Oleśnicy obchodziła pierw szą rocznicę po­
wstania ZHP. Po nabożeństw ie z udziałem 
harcerstw a z pow tatu Oleśnica, Syców i 
Namysłów odbył się przemarsz hufców u* 
licami Oleśnicy i defilada przed gimnazjum 
Po południu, o godzinie 3 odbyła się wie­
czornica- harcerską, w k tórej -w zięli udział 
przedstawiciele w ładz j adm inistracyjnych O- 
Ięśnicy i rodzice młodzieży.
} Na program  wieczornicy złóżm y. się ;

śpięw, tańce i  artystyczne .popisy drużyn 
harcerskich.

Na szczególną uw agę zasługuje insceni­
zacja „Piasta", w  k tó rej harcerze przysięgaj 
li, że żadna siłą  n ie zmusi ich  -do opuszcze­
nia .tych ziem, na k tórych  On niegdyś polo­
wał, oraz Zbigniewa z O leśnicy, 1 k tg- 
remti przyrzekli opiekow ać /s ię  wdowami ■ 
i sierotami, jak  to,‘ on czynił.- " - 'j jS

Na zakończenie *powołano zebranie orga­
nizacyjne koła Przyjaciół H arcerstw a..

PPS w Głogowie

Urodzaj owoców na Ziemiach Odzyskanych
Dzięki ciepłemu latu i dużej insolacji uro­

dzaj owoców, naw et delikatniejszych gatun­
ków, jest w  roku bieżącym da Ziemiach Od­
zyskanych wyjątkowo obfity .. Znaczne. ilo­
ści owoców, wobec małego stosunkowo za­
potrzebowania na miejscu, dało by się wy­
wieźć do innych dzielnic, zwłaszcza do W ar­
szawy, która odczuwa dotkliw y brak tego 
artykułu. t

Zaznaczyć przy tym należy, że owoce mo­

żna wyWozić z Ziem Odzyskanych bez żad­
nych ograniczeń, jak  wiadomo bowiem, spe­
cjalnym. . zarządzeniem ministra Z. O. zakaz 
.wywozu ziemiopłodów i ich przetworów,- a 
Więc i owoców z obszaru* Ziem Odzyska­
nych -z dniem i  sierpnia rb. został zniesio­
ny. Wywóz, więc owoców z Ziem O dzyska- 
nych w dowolnych ilościach i w każdym 
kierunku Kie napotka na jakiekolw iek prze­
szkody.

I na tym polu też ruch, ale cichy i po­
ważny. O statnio czuło się niezdrow y po­
wiew z jednego kierunku. M iędzy PPR a 
PPŚ zaczęły się1 ętosunki psuć i to, dość szyb­
ko. W ięc trzeba było cos uczynić, by  zgod­
ne w spółżycie dalej się toczyło. — bez cie­
nia nieufności. •'

Dnia 6 bm. zebraliśm y się w Głogowie w 
O środku 1 Kulturalno-Oświatowym, przedsta­
wiciele powiatowi PPR iT P S , cerem pow ie­
dzenia sobie kilka słów -praw dy. .Tak jed­
na jak  i druga strona wypowiedziała bez­
ceremonialnie, co ją boli.

Pigułki połknięto i znowu zapanowała 
zgoda. Solennie przyrzeczono sobie wzajem­
nie; że dysonansów nie będzie w  przyszło­
ści. . v/3?

Mamy ważniejsze spraw y w programie, 
cele wspólne, choć m etody postępowania 
inne. Dwie bratnie partie  muszą iść razem, 
ćhóĆ' Źa tęce się Irzymać 'ńie potfźebują. '

' Teren gm iny i pow iatu nie nastręczą pro- . 
blemów tiudnych. Przy dobrej wdH Wza- ' 
jem nego respektow ania się w szystko da się 
załatwić ku k a^ w ó łę i^ h ^ h li^ ą tżd n ^ l1' ogółu.

W  pięknie udekorow anej sali wygłosili 
krótkie re ięra ty  ogólne totw: Chominieć :w?,< 
Bilski z po\y-iatowęgo . Kom itetu PPS, oraz 
sekretarze KozuboWski i M atysiak z PPR. »

Przemawiał też burm istfz ’ m iasta . tow , 
Fryszeźyn',1 k tóry  naw oływ ał mjędzyjińnym i, . 
by cżłonkowie..,partii> przez przykładne po- ; 
stępowanie b u l i l i  w  społeczeństwie zaufa­
nie. . v

Przed wspólnym zebraniem  PPR ilPPS od- ' 
było- się żebranie aktyw u PI^-. .Ppś^anówi^ft- 
no pomnożyć szeregi i w ykazać 
tyw ność/ 00 będzie teraz rzeczą! ławiejszą, 
ponieważ 27 bm. Zpstanie'uroężyśęde o tw aż-^  
ta/św ietliG a .PPS w  Głogowie. O trzym am y^ 
ńareśżm e' te ż ' sztandar." ....... f% s

Praca wszerz w powiecie Kamienna Góra
Polska P artia  • Socjalistyczna powiatu ka- 

miennogórs-kiego rozpoczęła okres - jesiekny 
W ś  hasłem aktyw nej jrae y , wozystkich so- 
ejalisłów f'1,/1 -M ■:4 i  £ \

W pierwszym- rzędzie odbyły się w im e ze-’ 
brania członków Gminnych Komitetów, ną. 
których przedstawiciele Powiarowego Komi­
tetu  PPS  w Kamiennej Górze tow. tow. Ka- 
laman, Krzyżak i  Wilewiez wygłosili .refe­
raty. W ą ■ ' ■'•'i; *■ ':’’:

Ogółem w  T l zebraniach gminnych i  grę- 
madzkich wzięło udział 2.562 członków p ar­
tii. W referatach poruszano pprąwy, ógólno-'; 
państwowe i  partyjne# Jeżeli chodzi o te 1 
ostatnie, to dokładnie omówion- uchwały 
Rady Naczelnej PPS. Szczególną uwagę 
zwrócono na jednołiiitofroutowośó naszej par: 
tU;

W sprawach organizacyjnych zwrócono

uwagę ' na organizowanie ko Met i  zaopłetó’-* 
-wanie się OM' TUK-om. Tak koBietonr jak jl 
OM TUR-owi pocjąierzył PK 'ftPS o rgąn i^ '^  
wanie zajęć świetlicowych w *(^asie- długich" i 
wioezpiów jcśjepiuych. Chodaf e to; by^

1 jćUoafeawś|; fc sympatycy.'mc^lł v’
znalgźc strawę duohówą i  roz^rwkę w P p -'^  
S-owskiej świetlicy. .

W tej chWilę PK PPŚ rozpoczyna, podobną 
pracę w komitęlacń fąkryczity®lś*

Praca PK  PPS daje dobre rezultaty. S z^  - 
■regpfcasze nie' tylko Toeną, ale. |  póżięjHE staję 
się coraz wyższy.
j Polska P artia  Soejałietjwzna powiatu' ka-’ - 
mieńnogórskiogo śmiałym i peWi^m . -feekieśoi:. 
pokonując wszystkie przeszkody/ (jeży do osła/ 
.tocznego zwycięstwa p rzez . 'Ł n a i^ |p
do Polski Socjalistycznej. j  L.'1’’'

(  W y s p a  WANUAMtLCŁk

p o w i e ś ć  S X C 3 R Q S C  f € I
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Popchnęła go cło wyjścia: to b y l . 

Te strony mniej znał, był teraz ppsłuśzniejszy. za­
dzwoniła; weszła do ihieszkania Juli, ale w domy 
nie było widać nikogo prócz Waćiar, * który śpójrzał 
na nią jakoś dziwnie. " , ,

— Żyd? — spytał konfidencjonalnie.
— Tak — powiedziała prędko — mamy nie ma?
— Jestem sam, uczę 

ważnej.
— No, to po myśli wielce rozważnej zajmij się 

tym staruszkiem, ja  gó tu sadzam na krzesełku, 
a za gędzinę po niego wrócę. Mama nie- urwie ci 
głowy?

— Może nie, spróbujemy.
Uradziła starca na krześlęt głowa pqęJiy3|i§;mu 

się na pięrsi,zachrapał. W tej pozycji podobny był 
do Chrystusa na krzyżu. Jąnka aż przystanęła — tak, 
to Chrystus, Zawsze pojawiał się, jako podróżni 
i pokornie prosił, żeby mu pózwolono odpocząć 
Teraz prędko wyszła, mia|ą §obie za,złgłt,żg„ nadużyła 
■ ą̂yifania JnK 'ale-co miała robić? .Chodzić z nim 
po ulicy, narażając - go bez ustanku na' straszliwe 
niebezpieczeństwo? Poszła do sklepu, w którym 
flibytó ' pracowała ta panna Aldoną: Był zamkpT^ty. 
Ach, o tej porze, przy tak ludnej ulicy1 A możę 
właściciMka c^-ars-e 1 w ogolę dzisiaj me otworzy 
sklepu? Poszła do dozorcy-. Owszem, codziennie

koło dziesiątej otwierają sklep, to bardzo elegancki 
sklep, perfumśfia. Spojrzała na zegarek, była za­
ledwie ósma. Więc o tak wczesnej .gpdzibie Juli 0e 
było w domu? Co tam się znowu dzieje? I Wació 
taki zmieniony? Poszła do telefonu, potem |fpjecha;łtt 
szukać Marii. Marii nie było w domu. Jakże j^ teraz 
znajdę tę cholerną Aldonę?— myślała stroskana. Do­
chodziła dziewiąta. Poszła z powrotem do Juli, Jula 
sama otwórzyła jej drzwi, była odległa i chłodna.
•; jfś s i f / r t  : ■

.^Jaijka upadła pą krześle. stąrzęc chrapał ciągle, 
nie otwierając oćzd. Ale nieobecność Juli rozcią­
gała si<A jak bańka mydlana, mieniła się interpre­
tacjami, nie chciała pęknąć. Janka zapukała w drzwi, 
Jula wyszła groźna ciemna, z nastroszoną brwią.
; — On tu u mriie nie może być ani minuty, rozu­

miesz? Ani minuty. Prżyprowadzask mi nieznajo­
mych Żydów, kto', to , w ogóle jest?

■ Książę Józef — powiedziała gorzko Janka.
, —- Ty. sobie kpiny urządzasz, a ja za żadne pier­

niki, rozumiesz, za< żadne pierniki. *Czyż mnie 'już 
tegb nici proponowano? Wiesz, co robię, wiesz, ile 
robię, Ale tego — za njc/ ,

Janka bez słowa zbudziła starca i jak Antygona, 
wspierająca ślepego Edypa, zeszła z nim po sebo- 
da£h. Znaleźli się na szumiącym placu, wśród tłumu 
spieszących się, rozmawiających rodaków. Ale 
Jankę ścisnęła- za serce samotność tak straszliwa, 
jakiej jeszeze nigdy w życiu nie doznała. Starzec 
stał koło Ulej z dpuśzcżonyMi rękami, obraz nędzy 
i foajftetY. Bvli: ;̂ to. oboje na bruku, otoczepi, lifc, 

którzy nimi być przestali; Nie było w tym 
c a ł y m . p r z y j a z n y m  mieście ant,jednej oso­
by, ani jednego domu, ach, nie był© nawet takiego 
skrajuszka bruku, gdzie można by bezpiecznie po­

stawić stopę. Czyż nie lepiej w dżungli, czyż nie 
bezpieczniej n a ' pustyni w otoczeniu ryczących 
lwów?

. I, nagle zaświtała Jance zbawcza myśl: zapro­
wadzi starca do kościbła, każe mu'siedzieć spokoj­
nie w ławce. Czyż będzie siedział, nie ucieknie? 
Nie było jednak ińrrego wyjścia.-. I znowu jdą kara­
waną: Janka z tyłu, stary Żyd. przodem, tak, żeby 
cały czas mogła go mięć na pkU. Dotychczas nie 
bywało po kościołach, łapanek; a ileż się tam na- 
przechowywało bombowych ładunkówl •

Oto chłód i gościnność. Odprawią s ię . msza, 
kościół jbSst pełen, ale przecież* znajdzie sig w ławce 
miejsce dla znużonego staruszka.

—  Idę po Ak|anę —- i wgaduj.e mu Janka 
w samo duże, zarośuiętą ucho ^  Zarlś wrócę z Al­
doną, niech pan siedzi spokojnie,r Ma pan trochę 
pieniędzy? W razie ostatecznej potrzeby niech, pan 
zatrzyma jakiegoś księdza.

Dobrze, że Wspólna tuż, bo Janka już nóg nie 
czuje. A oto i sklep z perfumerią i dwie ordynarne, 
wycżupirzone dziewczyny, które niby w tym sklepie 
sprzedają mydełka.

— Panną Aldona?
- Ale obie dziewczyny mają się na baczności.
- — O kim pani właściwie mówi?

— Mam dla niej ważną wiadomość od ojca.
— Panna Aldona jest taka sama klientka; jak  

pąńi, adresu jej nie znamy, przychodzi czasem coś 
kupić, coś sprzedać, jak wszyscy. '

— A dziś już.była?.
— Nie, dziś nie była — i wreszcie mówią: — 

przychodzi zwykle koło jedenastej.
(dalizy aą$ neutąpi}

Z  życ ia 9 .9 .
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Spadną ceny na artykuły pierwszej potrzeby
Doniosłe uchwały specjalnej konferencji

Z in ic ja ty w y  W o je w ó d zk ieg o  Koihi- 
;*^etu PPR z o s ta ła  w  w c zo ra jsz y m  
z w o ła n a  tę e ć ja ln a  k o n fe re n c ja  p rz y  
w sp ó łu d z ia le  p rz ed s taw ic ie li i dyrek* 

f to ró w  w sz y stk ic h  z a in te re so w a n y c h  
'czy n n ik ó w . ! ■
V  K o n fe re n c ja , k tó re j  p rz ew o d n icz y ł 
s e k re ta rz  PPR Jan u sz ew sk i, p o s ta w iła  

j s ę iń e  ; z a  c e ł  ś ie s ły c h a n ie  t to ó ń e  z a d a ­
n ia : zbadan ie, p rz y c z y ń  d ro ż y zn y  i sp o ­
w o d o w a n ie  je j  ob n iżk i. V 

.... Tow . Ja n u sz e w sk i b ez  o sło n ek ' p rzed - 
is fa w ił  p o w a g a  sy tu a c ji  i  n iez ad o w o len ie  

w ś ró d  w a ts tw y  ro b o tn icz e j, k tó re g o  
fp tży ć zy n ą  obo k  in n y c h  m o m e n tó w  je s t 
„w łaśjjte s z a le ją c a  d ro ż y zn a . ; '

K o m ita ty  PPS i  PPR, z w ią z a n e  śc iśle  
z  m asam i p ra c u ją c y m i, s ą  cpdż iónń ie 
a ta k o w a n e  p rz ez  ro b o tn ik ó w  z  w sz y st­

k ic h -  fa b ry k , d o m a g a ją c y c h ' s ię  z a rad z e­
n iu  sy tu ac ji..

^ ^ y t u a c j ę  a p ro w iz a c y jn ą  n a  D olnym  
Ś lą s k u  z re fe ro w a ł n ac ze ln ik  W y d z ia łu  

A p r o w iz a c j i  i  H a n d iu  S ryncew icz., Z r e ­
fe ra tu  je g o  •w yn ikało , że  g ro ss  wiby-. p o ­
n o s i  tu>! -w o d ń ies ien iu  d o  cón  zboża, 

• .ije d n o c z e n ie iM ły ń sk o -P ie k a rr iia n e , k tó ­
r e  m aso w o  w y k u p y w a ło . zboże  p ó  tó ,

. .a b y  je  s p rz e d a w a ć 'p o  ce n ac h  o  w ie le  
"/W yższych, a lb o  w ręcz  p rz e sy ła ć  dó  Pol- 
. sk i C en tra ln e j, sk ą d  m u sim y  je  w tó rn ie  
• sp ro w a d za ć  n a  D o lny  Ś ląsk,

P rze d s ta w ic ie le  Społem  i  S p ó łd z ie ln i 
S p o ży w c ó w  ze  sw e j s tro n y  s tw ierd z ili, 
ż e  sk o k  ce n  m a  c h a ra k te r  konftm lftural-. 

| n y  i  p rz y  -pow zięciu  jjew n y c h  ś ro d k ó w  
^Z aradczych m u szą  o n e  spadną j:. ( '

W " w y n ik u  w sz y sk ic h  w y p o w ie d z i u - 
ch w alo n o  sze reg  w n ió śk ó w , > n a : i;straży  
k tó ry c h  b ę 'd ą ’ tw a rd o  s ta ły  W szystk ie 

v p o w o łan e  w ład z e  :tz; ; K om isją  S p ec ja ln ą  
i  .n aw et M ilic ją  O b y w a te lsk ą  n a  czele.

( W a lk a  ta  n ie  m o że  b y ć  d ługofa low ą , 
"drożyzna, m u si b y ć  za tam o w an a  dd razu , 
. g d y ż  m usim y  s ią  liczyć  z p o w ażn y m  n a ­
c isk ie m  od  dołu-

; ■ P o  p ierw sze ,, w ię c  Społem  m usi u c z y ­
n n ić  w szy stk o ,, a b y  w  je g o  p o cz y n an iac h  
■ p rz e w a ż a ł • p u n k t w id ze n ia  sp o łecz n y , a  
•ine w y łąc zn ie  k u p ie c k i. S p raw a  k u p n a  
in te rw e n c y jn e g o  m uśi b y ć  zrea lizo w an a  

'  pożyfyw ftie .
' ^  Z jed n o c zen ie  M ły ń sk o  - P ie k arn ia n e  
m u s i rżucić* łia  ry p g k  tó. zboże  w  ilo śc i 
500 ton , k tó re  m iało  b y ć  w y s ła n e  do  

^W a rsza w y .
- T rz eb a  p o w o ła ć  sz e re g  K om isji Kon- 
«tróli, i^tóre s ą  p o tę ż n ą  b ro n ią  w  rę k a c h  
k ia  sy ip rac .u jące j. K o m isje  b ę tią .jirz ep ro - 

jlSradząć: k o n tro lę  "w sk lep ac h  i b ę d ą : po*
. ̂ ia d a ć  '‘'' 'B a td z o ;'; nipfe^F^śfaiiSiifcje ‘5? W  
.•ża tnkn ięcią s k le p ó w , i  o d d a n ia  ich. ń a

U żytek S pó łdzieln i w łączn ie , a  WłaŚcI? 
cie li p o d n o szą cy ch  ceny: lub  p rz e trz y m u ­
ją c y c h  to w a r —  z a m y k a n ia  w '  o b o za ch  
p ra c y . ■ , ,

P o  za m k n ię ciu  p ie rw sz y c h  dw u d z ie stu  
sk lep ó w  — . ćiMiy n a  p e w n o  sp a d n ą  jd k  
p o  za b ieg u  ch iru rg iczn y m .

S p raw a w y w o z u  zb o ż a  m u śi b y ć ' K  
szcze su ro w ie j p rz es trze g an a - i< żadna 
fu rm a n k a  an i sam o ch ó d  n ie  śn jie  p rz em ­
k n ą ć  s ię  po  d rodze , do  P o lsk i C en tra ln e j, 

N ik t a b so lu tn ie  n ie  m oże. o trzy m y w a ć  
listów , p rz e w o z o w y c h . n a  wyfWpz zboża 
z Dolnego* Ś ląska .

• - W y d a n y ' z a k a ż ' sw o b o d n e g o  p o ru sz a ­
n ia  się- fu rm a n ek  ze  w s i d o  m ia s ta  ce le m  
; u sp ra w n ie n ia  a k c ji  s ie w n e j m u s i b y ć  co ­
fn ię ty , a b y  o ży w ić  w ieś . i - a b y  ch łop  
m iał m ożność  d o w iez ien ia  sw o ich  p ro ­
duk tów , co zw ię k szy  p odaż , a  ty m  s a ­
m ym  o b n iż y  c e n y . ;

N a  c a łą  o b e c n ą  sy tu a c ję  n ie  m o g ą  się  
in s ty tu c je  p a trz e ć  w  ra m a ch  sw e g o  w ła ­
sn eg o  p o d w ó rk a . T u : chodzi o; c a ło k sz ta łt 
ży c ia  w  b ard zo  sze ro k ich  - g ra n ic ac h  1  
je s t  to ,k o ło ,  k tó re  m oże z n a le ź ć  sw o je  
za h am o w a n ie - ty lk o  p rz y  zg o d n y m  w y ­
siłk u  w sz y stk ich . i (B j‘- .

Uwaga, Sekretarze Powiatowi OM TUR!
I W ojewódzki Komitet ÓMTUR, .W ydział 
finabsoWo-GbśpóiiarCzy komiińikuje:
. 1.. Sekretarze powiatowi następujących 
powiatów zgłoszą się do dnia lŚpaździerni- 
ka br. w  ostatecznym terminie po odbiór 
poborów i subwencji:

Złotofia, Lubin, Bolesławiec, sżesgań, Śfo- 
da, W ałbrzych, Strzelin, Świdnica, Oleśnica,

Koż#fij|^y,:JŻiwa^ Milcz, Teghtca; . Kłrróżkd; 
K am ennaG óra , Szprotawa, Bystrzyca, iTwo- 
wek, Wrocław, Jaw or, Oława, Dzierżoniów, 
W ołów,1 Głogów, Góra W  
*> 2i Sekretarze powiatowi do tego ęamego 
terminu! dostarczą dokładnych sprawozdań 
za okres do dnia 10 października, br. ‘

' (5t2)

0  przywileje dla rodzin wielodzietnych
Waźńe uchwały Komisji do walki z biologicznym 

wyniszczeniem narodu
, , -®iS3tóSpĄ^A.^;̂ w o ła n a  przezś
Radą ąfińffitrów Komisja do walki ze skutkami

kilka posiedżęó* na ^ tó rych  ^prziMiyskutowanó 
zagadnienia w zakresie akcji długoterminowej 
i®ian wtyłem b A a  majbliżsży-rok. .

W przemówieniif, wygigśzOjiym na jednym 
z tych posiedzeń, Minister Żdrowią, dr Litwin 
stwierdził konieczność ustalenia kolejności po­
trzeb, k tó r^ : g z ^ a  zasóókbićjiTąŻ'. we wstęp­
nym okresie prac Komisji, tj. -w ciągu roku. 
wyrazem tej hierarchii potrzeb są, powzięte 
prżez Komisję uchwały, które zmierzają do 
realizacji rórógramu. ' ' „

Walka ze skutkami biolcęgiczńęgo , wynlśz- 
ężenia.aartĘdu, wippaj być opiętą / na i przesłan­
kach riaukówjch, opracowanych prżez odpo­
wiednie zakłady. Skuteczność tej walki uzależ- 
niona jest od
ludności. Poszczególne resorty muszą uruchomić 
z, .Własnych* budżetów .foęp-ty,- specjdlne iią reaf 
lizącię progsamu, a,jealą akoją m ua,pyć 
komisję koordynowana.

W zakrfesię prik^ężnym  < p i^ ż ię to : m. ś^,; 
następujące; Ucliwały f j , --S.

Komisja p r o p o n u j e * 3 b d j j ł k u  
, rodźiąńegoj «» , wyśokófei i .ó o j z ł  od dziecka 

i przyłącza się do aktualnych poczynań Cen­
tralnego" LJrźęau"Planowania, zmierzających 
do powiększenia dodatku rodzinnego, ją  
U■. ® t^isją^w iff^zą,';.żp!’ż ra m a c h  akcji i ję ś  
ro sa  cjPynniki 'miarodajne me są w stanie 'rśz- 
wiążąĆ ZagiądniąÓ eugenicznyęl) 4  .#98*1*8$ :  id*

Kącik Związków Zawodowych
Konferencja działaczy kulturalno-oświatowych

•. W związku z organizowaną w całym kraju 
• sriiasową akcją uświadamiania społecznego i 

powołaniem do życia Kół Prelegentów przy 
I Powiatowych Radach Związków Zawodowych, 

Okręgowa Komisja Z, Z. we Wrocławiu Zwo­
łuje na dzień .15 października br. (wtorek), 

Śgodz. 11. w sali konferencyjnej OKZZ,,Ma- 
-zowieęfea L7i, KONFERENCJĘ DELEGATÓW 

i KÓŁ PRELEGENTÓW. ;
) . W konferencji wezmą udział Kierownicy 

Pojyiatowyćh K ^  Prelegentów. Z miejscowo- 
; ,^ci, gdzie jeszcze nie ma Kół Prelegentów, Po- 
v wiatowęJRądy Z. Z. winny wydelegować swe­

go przedstawiciela.
'kit Należy dopilnować, aby każda Rada Powia-. 
'. towa Z; Z. hyła na konferencji .reprezenłowa- 

na. Wyżywienie' i noclegi zapewnione. v  
'i  Na konferencji zostaną omówione: cele i 

zadania akcji uświadamiania społecznego, tech­
nika pracy Kół Prelegentów, tematyka i inne

zagadnienia;’ związane z rozwojem pracy Kół 
Prelegentów, i
’ Okręgowa Komisja Zw. Zaw. zwraca uwagę 
wszystkim Powiatowym Radom - Z. Z, na do- 
niosłość sprawy i  wzywa podległe kemorki or- 
ganizacyjne do bezwzględnego wzięcia udzia­
łu w obradach konferencji. ■'

ę: ó. ' ' V ■'W jt) ;‘t i f  ■ -' r "'
Oddział Związku 1 Zawodowego Pracowni­

ków Przemysłu Spożywczego w« Wrocławiu 
niniejszym zawiadamia, że dnia }3, paździer­
nika 1'946 r. o godz. 10-tej rano. '(niedziela) 
odbędzie się . w lokalu Okręgowej Komisji 
Związków Zawodowych na Dolby' Śląsk na 
parterze — Walne Zebranie wszystkich człon­
ków, celem wyboru nowego Zarządu Oddziału 
Zw. Zaw.jPracowników Przemysłu Spożyw­
czego. ,
v Przybycie wszystkich członków jest obowiąz­
kowe. p n  ■ ’ j p s  *

Do Obywateli m. Wrocławia
' W dniach od 13—tS^go października 
1946 r. Odbędzie się we WToelawlu Il-gi 
Zjazd Przemysłowy' mający olbrzymie 
znaczenie dla naszego miasta.

W związku z tym Zarząd Miejski ape- 
■ luje do jego mieszkańców, hby udekoro­

wali flagami narodowymi swoje domy 1 
mieszkania w dniach Zjazdu.

Zebranie Zw. Zaw. Fryzjerów 
we Wrocławia

• W  hiedzięlę, dnia ;13 października br.„ o 
gpdżinie 10 rano odbędzie sfę w e własnym 
lokalu przy ' ul. Ogrodowej T?/29 Ogółpe 
Zebranie Pracowników Fryzjerskich. ' .

Zaprasza się wszystkich pyącoyęników na 
zebranie.!>W  Spt Swie ziiiżek traftwajojwych. 
należy przynieść ze świadczenie od praco­
daw cy i fotografię. .. >■.. Ja , v ,.,V,‘; ~ ' ij

Komunikat
. Wfe Wrocławiu powstała ńa podstawie de­
cyzji Władz Centralnych Delegatura1 dlś or- 
gatiizacji Oddziału Zakładu Ubezpieczeń 
Społecznych, jako, przejściowa forma grgani- 
zaćjjijnakjj|^szłego 0 pełnym zakręslńfdzia:' 
Japia .O^ziąłij Zaktąda. %.

fić^jatuy-młesei sią;chwilówb.przy 
uli Pomorskiej pr 2?, II p.', do czasu ukoń­
czenia remontu jednego z własnych budyn­
ków.

/  j^zią^ł^dśSHbeląg^tjjry, Zakładu rozciąga 
i ,s ię> r^  teTOh /0|łe8Ó, w bjbw jiazw a .wtpćłąwy 

JłhezpjbczHł-
niami Społecznymi w  jeleniej 'Górze, Legni­
cy, Wałl)#cjiu i  Wrocławiu. ,

; - Delegatura, przyjm uje obecnie ttpszczehia

o wznowienie w ypłaty ręb t femerytalnych i, 
wypadkowych * rencistów, : zamieszkałych ? b a , 
te ren ie , m. W rpclawia i. najbliższej okolicy.
• Jeżeli chodzi o. rencistów, zamieszkałych 

poza Wrocławiem i najbliższa okolicą, rosz­
czenia o wznowienie Wydlaty ren t em erytal­
nych H  wypadkowych winni składać Zainte­
resowani w terytorialnie właściwych Ubel- 
pieczalniąćh Sjtófecznyćh,.. • .SjflGłłi

Roszczenia ubfeżpiecżdhycK" b  npwe renty, 
ą»{eży składać również w terytorialnie ;w)a-

W ypłaty pen): ^dokongjd ZUS 'Oddział w 
Chorzowie do czasu przekształceńia Delega- 
tu iy  w Oddział, coj:nastapi przypuszczalnie., 
jeszcze' w bieżącym roku. t

mniej 'ttfżażą, że w ramżćh 1 jęsźcze *ć>becneSb 
roku- można wnieść- pewne- ełementy, <łążące do 
rozwiązania tego zagadnienia przez: 
l ; > )  wjrs^pjenie o now ^»ftc |t o„u-
bezjMefcwńiź,1 spałefeżnym; *w Stosie ^płaceŚja 
}~miesSęlzflgp> ŻasWlra ''pórtMhWefb, brmowe% 

-,z?cję-- dekretu "o  gesnódaręę mieszkaniami |  w 
sensie pierwszeństwa dla' rodzin wśllódzictnyishy 
c) nowelizację’ przepisów o podatkach-w sensie
.-ińg, jfłątńjęzydl dlść rodzin .dzietnych,',d) Wystą­
pienie o premie specjalne dla rodzin wielodziet­
nych, e) opracowanie projektu,u lg  specjalnych 
‘dla jrodzin zastępczych.,

Poza tym polecono sekretariatowi opraco­
wać ^ęreg^zagadńieńi1,; jak sprawę zagęszczę,! 
nia n ieszkanio wego ludności,, uruchomienia 
■zaległych remanentĆfw świadczeń rzeczowych, 
'przemćęząnia. .pracowników, .'umysłowych. J { .£ k  
izycztiych oraZ obmyślenia źródeł pokrycia dla 
koniecznego, zdaniem komisji, zwiększenia 
nia mieszkaniowego- ludności, uruchomienia 
przydziałjr^jmllfa Ołard^sĘr fe ó w , po®  
.wyisZenja dodatku- d la jBŚ& j. i normy żywńpji; 
ściowej dla gidślikówf w.!“̂ i ła f * 3 { 4 i , sdśatS* 
riach.

3xęfu ta T )a tn eą a  Ś lą s k a

Wiadukt linii kole­
jowej w okolicach 

Wałbrzycha- 
Dietrzychowa

PRZETARG NIEOGRANICZONY
ZAKŁAD UBEZPIECZEŃ SPOŁECZNYCH 
Delegaturą.; we ,Wrocłąwiu, ul, Pomorska ,ą? 
ogłUSzk jiijińęjsźym i próetąrg rSae^^afflczony 
ńa rdSi&ńifdŚćhdw czterech Łudyńków we 'Wio- 
cłaSiii; |*zy ' 4dr'Bdęzńęj Benedykta PoKką 
(DOfffliftger 2 i ą i ,Oraiiien,| i ‘iio) sż pobliżu 
gmachu Dyrekcji Poczt i Telegrafów'.
' . Ślepe koss^órysy otrzymać można za  zwro­
tem kosztów w biurze Delegatury Z. U. S. przy 
ul. Pomorskiej 27,. II p. w godzinach urzędo­
wych.
■■■, Oferty w zalsdtowanych kopertach należy 
składać - w; wyżej wymienionym biurze do dnia 
r7 października 1946 r. do godz. ri-te j po 
Czym nastąpi komisyjne otwarcie ofert.

.Do. oferty winien być dołączony kwit de­
pozytowy ńa wpłacone w Banku Gospodar- 
stma Krajowego, Oddział We Wrocławiu na ra- 
ęni^ek Dęłegasury '■‘L . U , S, we Wrocławiu 
Wadium w wysokości 2%  sumy ofertowej.' 
i. Delegatura Z. U. S. zastrzega sobie prawo 

ijpwojnęgOj wyboru oferónta -m w  'prawo uńie- 
Utażnieńia przetargu bez podania przyczyn.

Kronika miejska
’ KONTROLA. POJAZDÓW

Na skutek coraz częściej powtarzających 
się wypadków samochodowych-, Komenda MO 
w zakresie referatu regulacji ruchu wydele­
gowała na miasto szereg lotnych .' komisji, 
Dzięki ich energicznej postawie w ciągu ostat­
nich dni skontrolowano kilkaset pojazdów me­
chanicznych przy. czym w. kilku -wypadkach 
stwierdzono, że kierowcy byli w stanie nie­
trzeźwym. Oprócz tego sporządzono ,  szereg 
prolokulów, które przypomniały szoferom
0 obowiązujących przepisach jazdy. '• *
1 Ptzyjkłady te pozwalają przypuszczać,, -że 
podjęta akcja przyczyni się do usprawnienia 
ruchu kołowego i zmniejszy tak liczną w. or 
statnim czasie łi(;zbę ofiar wśróa przećhod-
imÓfc , ' V .

59 TYSIĘCY PAPIEROSÓW v  
ŁUPEM WŁAMYWACZY -

W dnju 10.' 10. 5 nieznani sprawcy wiamaii 
się do sklepu' Nr. Tó'Powszeclmej Spółdzielni, 
skąd zabrali 50.000 papierosów i około 7.000 
zł. iZłodżIeje w liczbie trzech uzbrojeni byli 
w broń “ krótką. Zarządzone śledztwo za zło­
dziejami dotychczas trwa.

' OSTRęłŻŃIĘ Ż. ,NiEWYPzVŁĄ3|I!'
Muszyński Romun został ciężko ranny wy­

buchem’ pocisku karabinowego, ” który nie­
opatrznie rzucił • do ogniska jeden z . jego ko­
legów. Muszyński zmarł przed przybyciem 
pogotowiu.,

. PALI SIĘ FOSFOR '.
(yjZ  przyczyn jak dotąd 'nieustalonych zapalił 
t ń  fosfóę w pomieszczeniu farbiarni i pralni

chemicznej przy ul. Krakowskiej 180. Pożar 
w krótkim czasie ugaszono.

UWAGA NA KOMINY
Wadliwy, przewód 'kominowy stał się przy­

czyną pożaru domu mieszkalnego przy uL 
Słodowej 85. Straż Pożarna po przybyciu na 
miejsce zastała płonące mieszkanie,..przy. czym 
Ogień objął podłogę i futryny okienne. 
^Energiczna akcja ndaremniła przedostanie 
się ognia d o , sąsiednich pomieszczeń, choć: w 
pierwszej chwili zC wzgł|dów bezpieczćńśtWa 
Usunięto stamtąd mieszkańców.

KRADZIEŻE
’ Bnia 8. 10. zatrzymano Kotewicz Józefa’ za 

usiłowanie .włamania się do mieszkania Popek 
Wojciecha. Zatrzymanego przekazano prokii- 
ratorowi sądu grodzkiego.

Bylebył Tadeusz' aresztowany w dniu 8. 10. 
p o d . zarzutem kradzieży na szkodę Rzyskiego 
Józefa w czasie wstępnego śledztwa przyznał 
się _do zarzucanego mu przestępstwa. Na żą- 
datpe prokuratora, odesłano go do sądp 
grodzkiego.

Ob. Kowalecz Stanisław zam. Wrocław ul. 
Opolska 99 ; m. 5 zameldował ‘o dokonanej 
kradzieży wijego mieszkaniu, gdzie łtipem nie­
znanych złodziei padła garderoba męska i 
bielizna osobista właściciela. v:

t NAPAD t
W  nocy z 8 na 9-go bm. banda uzbrojonych 

mężczyzn napadła na sklep konfekcyjny Mecz- 
kowskiego Kazimierza. BaUdyri bó sterbry 
zowaniu właściciela, zabrali większą ilość to 
waru, po czym zbiegli w nieznanym kierunku

Komunikaty akcji odszczurzania

W związku z mającą się odbyć akcją 
odszczurzania, Nadzwyczajny Komi­
sariat do Walki z Epidemią na woje- 
wddztwb wrocławskie wzywa lud­
ność,, aby w okresie od 30 września do 
20 października rb. usunęła wszelkie 
Odpadki i śmiecie, oraz zabezpieczyła 
śpiżarnie*) magazyny produktowe przed

dostępem dla szczurów. Wstępna ta 
akcja ma na celu utrudnienie w zdoby­
waniu łatwego żeru szczurom. W tym 
okresie Władze Sanitarne, i Kolumny 
Przeciwepidemiczne codziennie będą- 
dokonywać oględzin sanitarno-porząd- 
kowych, wydając odpowiednie polece­
nia i instrukcje.

n
Stosownie do zarządzenia o edsżczurza- 

ńiit, kierownik akcji wzywa, aby w ter- 
minle od 30 września do 20 października 
br. wszystkie sklepy, zakłady przemysło­
w e,’ zakłady publiczne, oraz instytucje 
państwowe i samorządowe nabyły trutki 
ną szczury według wskazówek kierowni­
ka akcji odszczurzania, który skieruje

do odpowiedniego punktu sprzedaży 
Przypomina sią, źe winnym niezastoso­
wania sią do zarządzenia o odszczurzaniu 
grożą wysokie kary. Pominąwszy sank­
cje karne, dobro społeczne wymaga, by 
wszyscy ściśle wykonywali zlecenia, gdyż 
od tego zależny jest pomyślny ~w$nik 
walki z plagą szczurów na naszym te­
renie.

SOBOTA, 12 października 1946 r.
Godz. 6.45: Sygnał czasu. Pieśń religijna. 

Odczytanie programu na dzień bieżący. Chwil­
ka złotych myśli. 6.57: Sygnał czasu z Kra­
kowskiego ’ Obserwat. Astronom. -Audycja po- * 
ranna z Krakowa. 7.30 JJiajważmejsze wiado­
mości dziennika porannego (z W-wy). 7.35 . 
hhizyka poranna -i inform acje ogólnopolskie 
(z W-wy). 8.30 Komunikaty lokalne i muzyka i 
z płyt (z Wrocławia). 9.00 Przerwa. 12.00 
Sygnał czasu i h e jn a ł '( z  K rakow a). 12.05 1 
Dziennik południow y(zW -w y). 12.35 Muzyka 1 
(z W-yry). 12.55 „5 m inut poezji" (z W -wy). ] 
13.00 Na Ziemiach Odzyskanych (z W-wy). 
13.15 Z życia narodów słowiańskich (z W-wy). 
13.30 Koncert Orkiestry Salonowej pod dyr.jj 
Kolasdńskiego, w progr. utwory ludowe (z |  
Wrocławia). 14100 Przerwa, 16.00 D zieńnikJ 
popołudniowy ( a  W-wy). 16.30 Beeital w io-'j 
ionczelowy Dezyderiusza Danczowskiiego, przy 
fortep. Hieronim Szperka (z Poznania). 16.55 
Audycją poetycka — friersze Czesława Miło-1 
Sza (z W-wy)* • 17.10 ■ Koncert rezrywkowy-śj 
w wyk. Zespołu IiAtrśiatoutahtego Zbigniewa a 
Szareckiego, z udz. Ireny  Gadejskiej (śpiew) i  
(z W-wy). 17.55 Odbudujemy Warszawę. 18.10^ 
Reportaż dźwiękowy' (z W-Wy). 18.25 Wę- |  
drówka z mikrofonem (z W-wy). 18.35 „Dia- j  
log o spółdzielczości" (z Wrocławia). 18.451 
Muzyka t  p łyt (z Wrocławia). 19.00 N auką 3 
przy głośniku (z W-wy). 19.30 Audycja;Cho»l 
pinowska (z W-wy). SO.0O Dziennik wieczor.-J 
h y .(z  W-wy). 20.|0-Pieśni szwedzkie w, w y k .J  
Wisławy dw iklińskiej;(z W-wy),,.0045 „Spot-il 
kanie Tyejana z Tintótettem." w  sfaehowiskba 
jw oprać. Mieczysława1.'Siterli nga (z K rakew a).tl 
gliłO ®»eiła] skrzypcowy Eu|;ęnU H m ińsk ie ja 
przy fortep. J  erzy Gaczek, (z. K rakow a)§  21.2®| 
Koncert życzeń. ;{z Wrocławia)'. 22.00 Ko- 
munnkaty lokalne. Odczytanie programu na 
dzień następny. Zakończenie audycji. H ym ntJ

„Madama Butterily" 
po raz ostatni

..Madama But-t-erfiy“, opera Pucciniego, vrĄ 
u ^ l iż s z y c h  dniach ustąpi m iejsca nowej J 
prenmerze operowej.- Dyrekcja O pery posta­
nowiła dać „Madamę Butterfly" jako ©Mat-d 

ń lę  priedętaiyićńie Jtej ęp4fy, W bieżącym 
W w i ' * #  sobotę dm a i2  błn, ó godz. }8,30.ł| 
po cenach znizpnyChŁ '

g^Rróby z ńajbiiżśzęj, premińry, którą, bąózie)! 
ł |ie ra  Y s p a g h  ń T M ^ tti" ,'

‘R e p e r tu a r  te a t r ó w

TEATR MIEJSKI w ystaw ia „Damy i Huza- '- 
V ry “ — komedia w  3 aktach A leksandra 1 
;ift Fęedry. ,
t Piątek, 11 bm., o godzinie 19. ' *

Niedziela; 13T b m o  godzinie' 15 i 19. ??
1 Poniedziałek,' 14' bm., o godzinie 19. ■

R e p e r tu a r  k in

„ŚL4.SK", ul. Ogrodowa, wyświetla film 
- „Zwariowane lotnisko".

„PIO NIER" ‘wyświetla wielki film pro-S 
dukcji radzieckiej ,'pt, „Sżjrm et ĆBan".  ̂

„POLONIA", UL Winna 53, wyświetla f i l a j l  
t ;  produkcji radzieckiej ip t . „Zaczarowany., 

świat**, I .
„TĘCZAU, ul; Eośe. ki 177, ^wyświetla fiłiń^  

-produkcji angielskiej pt. „Srebrna f lo ta " .!  
i,WARSZAWA", uh Fredry"16 — w yśw ietlał 

film najuewskej produkcji francuskiej ©t.-i 
^ .N iebo jest ąia w a s " . .
Początek u do) powszednie o godz. 17 |  19, 

w uiedmeJe i święta o godz. 15, R  ) U,

CENY• OGŁOSZEŃ) Ogłoszenie dioboe po i  zł ze iw y tw  Poszukiwaniu todzin i ptaOy po 3 zł reklamowe l i  zl W tekścla iS zl. tłustym diukiem 100 ptoc dioźal W  a»i»e ,u h  k «
Wielpktotnycb ogłoszeniach «r rabat Za tennioowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada. 1 ou“,«,<,,-b oiedzielnych 50 proc. dloźej. Przy *

, ' ". . .  i .  Cjdliito w Zakładach Giaficznycb Spółdzielni Wydawnlrze) ..Wiedza" we Wrocławia, ul Wierzbowa 30.

Redaktor: Mgi Bronisław Winnicki
Wydawca, spółdzielnia Wydawn. .W iedza"


